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Rozłam w Kole Żydów skier 
na t l e stosunku do rządu Marszałka Piłsudskiego. 

Poseł Izaak Gruenbaum został prezesem Koła. — Grupa posła Reicha pozostała 
w Kole, lecz zastrzegła sobie wolną rękę w działaniu. 
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Poslłowie żydowscy z całej Kongtre 
sówki z posłem Grunbaumem na czele, 
wypowiedzieli się przeciwko budżeto­
w i , proponując ażeby głosować za wnio­
skiem zgłoszonym w sejmie przez posła 
komunistycznego Bittnera o odrzucenie 
budżetu. 

Za wnioskiem tym—należy podkTe-
sT:ć—wypowedzóeli się tylko niemcy i 
Ukraińcy, oraz oczywiście komuniści. 

Posłowie żydowscy z grupy d-ra Rei­
cha wybrani z Małopolski przeciwsta­
wi l i się bardzo ostro i stanowczo tej pro 
pozycji, wykazując że polityka bez-
*względitiej i nieilczącej się z niczem opo­
zycji przeciwko rządowi Marszałka Pi ł­
sudskiego może społeczeństwu żydow­
skiemu wyrządzić tylko wręcz nieobli­
czalne szkody i straty. 

Po długiej i gorącej dyskusji przystą­
piono do głosowania. 

Za wnioskiem o glosowanie przeciw-

Marsz. Piłsudski 
przy pracy. 

Nasz warsz. koresp. (B.) telefonuje: 
Marszalek Piłsudski przyjął wczoraj 

na wspólnej 2-godzinnej audjencji wice­
ministra spraw zagranicznych d-ra Wy­
sockiego w towarzystwie ambasadora 
Francji w Warszawie pana Laroche. 

Urugwaj—Argentyna 2:1 
Amsterdam, 13 czerwca. 

CPolska Ajencja Telcmf' . . zna) 
W finale olimpijskiego turnieju piłki 

nożnej Urugwaj zwyciężył Argentynę w 
•tosunku 2:1. 

Sfreik budowlany 
w Krakowie zakończony. 

Kraków, 13 czerwca. 
Strejk budowlany w Krakowie jest 

częściowo zlikwidowany. 
Murarze 1 cieśle przystąpili dziś do 

teracy. 

Katastrofalny huragan 
w Am er ce. 

Nowy Jork, 13 czerwca. 
Gwałtowny huragan wyrządził po­

ważne szkody w stanach Canzas i Ne-
feraska. 

W Cook wicie osób odniosło rany, 
około 100 domów jest zniszczonych. 

Silnie ucierpiały również miasta Lu-
dell i Ellsworth. 

Rozmiar spustoszeń jest nieznany z 
powodu przerwania komunikacji z teml 
miastami. 

Mnią Karol rumuński 
rozwodzi się z żoną. 

Bruksela, 13 czerwca. 
(Agencja Teloicraticzna ..txprcs»") 

Ksążę Karol rumuński powierzył ję­
drnemu z adwokatów belgijskch swoją 
sprawę w procesie z księżną Heleną o 
rozwód. Ks. Karol oświadczył, że było 
obow ązkiem ks. Heleny wyruszyć z nim 
razem i z dzieckiem zagranice i zapew­
nił, że z panią Luposcu wiąże go tylko 
przyjaźń. 

caaż by tyflk© wstrzymania s !e przy głów 
nem głosowaniu budżetowem. 

W reznlltacie tej sytuacji poseł dr. 
Rozmaryn z grupy Małopolskiej srwier-
m 

idtznł, że „triumfatorom" nie pozostaje 
nic innego jak wybrać natychmiast pre­
zesa kola żydowskiego, gdyż dotąd pre­
zydium tego klubu było nieukonstytuo-
wane. 

Rzeczywiście przystąpiono do głoso­
wania i 7 głosami przy 5-ciu wstrzymu­
jących się od głosowania prezesem ko-

Projekt amnestj i 
przy ję ty p r z e z k o m i s j ę prawniczą se jmu 

w drugeem czytaniu . 
Nasz warsz. koresp. (B.) telefonuje: 
Komisja prawnicza sejmu przyjęła 

wczoraj w drugiem czytaniu rządowy 
projekt ustawy o amnestji, czyniąc w 
nim niewielkie zmiany. 

Do trzeciego czytania ustawy wice­
minister sprawiedliwości p. Car zakomu 
nikuje komisji, czy rząd ztradza się na 
pewne rozszerzenie przepisów amnestyj 

nych. 
Rozszerzenie to ma iść w kierunku 

zamiany kary śmierci na 15-letnie wię­
zienie we wszystkich wypadkach bez 
żadnych wyłączeń, darowania dezercji i 
uchylania się od wojska tym, którzy w 
terminie miesięcznym od wejścia w ży­
cie ustawy amnestyjnej stawią się do 
rozporządzenia władz wojskowych. 

lif ii i i tali -
Nasz warsz. koresp. (B.) telefonuje: 
W najbliższym czasie w Warszawie 

odbędą się wybory do izby handlowo-
przemysłowej. 

Wczoraj komisja wyborcza rozpatry­
wała listy kandydatów do izby i stwier­
dziła, że wybory odbędą się tylko w 
grupie przemysłowej, gdyż w grupie 
handlowej zgłoszono jedną tylko wspól­

ną listę, która jest wyrazem kompromi­
su pomiędzy chrześcljańskiemi i żydow-
skiemi związkami kupców. 

Na liście tej figurują na czołowych 
miejscach pp. Bogusław Herse, Adolf 
Truskier, Wacław Brun, Wacław Wiśl i­
cki, Zygmunt Kiltynowicz, Jakób Him-
melfarb, Jan Gebethner, Leopold Aron-
sohn i inni. 

lemonsfracja bezrobotnych kolejarzy 
Nasz warsz. koresp. (B.) telefonuje: 
Wczoraj około godziny 12-ej w po­

łudnie pod gmach sejmu przybyła de­
monstracja bezrobotnych kolejar/.y, u-
siłując dostać się do wnętrza gmachu. 

Demonstranci niedopuszczeni przez 
straż marszałkowską wybrali delegację, 
która wspólnie z posłem Kaczanowskim 

(PPS), jako referentem budżetowym mi­
nisterstwa komunikacji, udała się do 
marszałka Daszyńskiego. 

Marszałek Daszyński po wysłucha­
niu postulatów delegatów, skierował Ich 
do ministra komunikacji inż. Romockie-
go, który obiecał postulaty kolejarzy 
rozpatrzyć przychylnie. 

ła żydowskiego wybrany został pofc 
Izaak Grunbaum. 

Grupa dr. Reicha zebrała sie natych­
miast na posiedzenie oddzielne i jedno­
głośnie uchwaliła deklarację, w której 
Stwierfdza, że bezpardonowe zwalczanie 
rządu Marszałka Piłsudskiego nie odpo­
wiada ani interesom, ani nastrojom mas 
żydowskich, wobec tego całkowitą od­
powiedzialność za tego rodzaju nieprzy­
tomną politykę, spaść musi na grupę po­
sła Grunbauma. 

Posłowie Małopolscy stwerdzają, te 
dojście do władzy grup politycznych sta­
nowiących obecną opozycje, wzmocni 
tylko kierunek nieprzychylny dla ludno­
ści żytdiowskiej. 

W kole żydowskiem grupa dr. Reicha 
tymczasem pozostaje jeszcze, jednakże, 
zastrzega sotóe wolną rękę w różnych 
wypadkach, a już wczoraj w chwil i, kie­
dy grupa posła Grimbauma spoinie I 
komunistami, Ukraińcami i niemcami gło­
sowała przeciwko budżetowi—posłowi* 
Małopolscy ze saB wyszli i powrócili do­
piero po głosowaniu nad poszczegóDaeml 
poprawkami. 

Sytoifa gen. Robili 
coraz trudniejsza. 

Medjolan, 13 czerwca. 
(Polska Agencja Tclesrraficzna) 

Dzienniki donoszą, że grupa gen. No-
bile zbliża się coraz bardziej do krajów 
północno - wschodnich 1 do wysp przed 
nimi leżącycn. Grupa zbliża się do wy­
spy Foyn, nie może jednak do niej do­
trzeć, ponieważ wyspa ta otoczona jest 
morzem wolnem od lodów. 

W swoich ostatnich doniesianfach 
podaje Noblle, że znajduje się pod 80 
stopniem 38 min. szerokości północnej I 
86 stopniem 56 min. długości wschodniej. 

Z Oslo donoszą, że sytuacja załogi 
„ I ta l i i " oceniona jest, jako z godziny na 
godzinę coraz bardziej krytyczna. Do­
myślenia meteorologiczne zapowiadają 
wiatr północno-wschodni, co będzie dal­
szą komplikacją dla okrętów pomocni­
czych l dla samolotów. 

Szmugiel jedwabiu... w trumnie. 
Sensacyjne wykrycie wielkiej afery przemytniczej. 
Nasz warszawski korespondent tele­

fonuje: 
„Kurier Czerwony" donosi: 
Przed dwoma dniami pol.cja wpadła 

na ślad olbrzymiej afery przemytniczej 
jedwabiu z Gdańska do Polski. 

Szmuglu dokonywano w niezwykle 
pomysłowy sposób, przewożąc jedwab 
przez granicę w... trumnach. 

Przed trzema dniami z Gdańska wy­
słano do Grudziądza trumnę ze zwłoka­
mi obywatela grudziądzkiego niejakiego 
Oskara Szulca, który zmarł nagle w 
Gdańsku. Zwłoki miały być pochowane 
na cmentarzu w mieście rodzinnam zmar 
lego. 

Jako nadawca figurował niejaki Jan 
Powlewski, zamieszkały w Warszawie 
przy ul. Kawęczyńskiej. 

Gdy trumna przybyła do Grudziądza, 
Powlewski zgłosił się do biura zawia­
dowcy stacji z żądaniem wydania 
zwłok. 

W tym czasie w biurze znajdował 
się jeden z wywiadowców policji 

Osoba Powlewskieco wydała mu się 

podejrzaną. Zażądał pokazania sobie 
papierów. 

— Pan wiezie zwłoki do Grudzią­
dza? — zapytał, przeglądając doku­
menty. 

— Tak — odpowiedział Powlewski 
Przyjrzawszy się uważnie świadec­

twu zejścia, wywiadowca spostrzegł, 
że data na ltiem jest podrobiona. 

Nie dał jednak poznać tego po sobie. 
Wręczył papiery Powlewskiemu, który 
w godzinę później, po załatwieniu wszy­
stkich formalności, otrzymał pozwolenie 
zabrania trumny. 

Pod rampę kolejową podjechał samo­
chód ciężarowy. Załadowano trumnę. 
Powlewski zajął miejsce obok szofera i 
auto pojechało. 

Wywiadowca w towarzystwie in­
nych policjantów udał się za rriem. 

Ze zdziwieniem spostrzegli, że auto 
j nie zatrzymało się przy kaplicy cmentar 
j nej, minęło cmentarz 1 skręciło na szosę 

warszawską. 
I W odległości około 10 kilometrów 

od miasta, samochód zatrzymał sła 
przed karczmą. 

Po chwili wyjechało z podwórza au­
to'osobowe, w którem siedziało czte­
rech jegomościów i udało się w ślad za 
automobilem ciężarowym. 

Oba auta skręciły w boczną drogę 
do lasu. 

Wywiadowcy udali się za niemi. W 
gęstych krzewach spostrzegli dziwna 
scenę. 

Trzech ludzi mocowało się z wie­
kiem trumny, które po wielkich wysił­
kach zdjęli i zaczęli z wewnątrz doby­
wać sztuki... jedwabiu i przenosić je do 
auta osobowego. 

Wszystkich przemytników areszto­
wano. Powlewski tłumaczył się, że jed­
wabie przemycał z Gdańska z polecenia 
i na rachunek niejakiego Nuchima Alt-
mana, zamieszkałego w Wolnem mie­
ście. 

Stwierdzono, że jedwabie w ten spo» 
sób szmuglowano od dłuższego czasu. 

Policja prowadzi y tej sprawie eoor 
glczne dochodzenia. 
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Dziś po raz ostatni! 
Pierwszy europejsk i f i lm CECILA B. de MILLA. 

Wielki podwójny program! 

GRZESZNICA 
DRAMAT WSPÓŁCZESNY. 

W rolach głów.. E L Ż B I E T A P INAJEFF, H A N S M I R E N D O R F i A N G E L O FERRARI . 
— Przepych życia wielkoświatowego \ ponura cisza murów klasztoru. — 
Film o olśniewających efektach kinowych. Szczeble karjery pięknej kelnerki. 

i i ) Czerwony Pirat 
Oszołamiające przygody nowoczesnego „błędnego rycerza." 

W roli tytułowej R O D l a R O Q U E . 
Wspaniała, pełna olśniewających efektów groteska. Szalony rozmach inscenizacji. 

Początek seansów o godz. 4.30 po poł. 

Preliminarz budżetowy 
przyjęty został wczoraj przez sejm w drugiem czytaniu. 

Warszawa, 13 czerwca. 
(PoJska Agencja Telegraficzna) 

Na dzlsiejszem 23 posiedzeniu sejmu 
przed przystąpieniem do glosowania za­
brał głos sprawozdawca poseł Krzyża­
nowski i zwrócił szczególną uwagę na 
artykuł 5-ty ustawy skarbowej, załat­
wiający czasowo sprawę uposażeń u-
rzędniczych, podkreślając, że wszystkie 
wnioski dalej idące powinny być odrzu­
cone. Referent wnosi o przyjęcie bud­
żetu w brzmieniu większości komisji, po 
czem izba przystąpiła do głosowania. 
Marszałek poddał pod głosowanie wnio­
sek posła Bittnera (komunista) o skreś­
lenie artykułu 1-go ustawy skarbowej. 
.Wniosek ten upadł. Budżet Prezydenta 
Rzplitej przyjęto bez zmian. 

Przy budżecie min. spraw wewnętrz 
aycb odrzucono 196 głosami przeciw 
155 wniosek posła Korneckiego o skreś­
lenie ze środków lokomocji zarządu cen­
tralnego 18 tys. zł. Poprawka rządu c 
wstawienie 6 mllj., skreślonych na komi­
sji jako fundusz dyspozycyjny upadła 
wszystkiemi glosami przeciw głosom 
B. B., a przyjęto 214 głosami przeciw 
140 poprawkę posła Pragera, aby z po 
droży służbowych skreślić 370 tys. Za 
poprawką tą głosowali socjaliści, „ W y ­
zwolenie", Str. Chłopskie, socjaliści u 
kraińscy, Ch. D., mniejszości narodowe 
i klub narodowy. 

Budżet ministerstwa skarbu przyjęto 
z trzema poprawkami. Mianowicie 
poprawką posła Diamanda i Korneckie­
go, zwickszającemi dochód ceł o 30 mil­
ionów zł. Głosowały za tą poprawką 
PPS, „Wyzwolenie", Str. Chłopskie 
ZLN. 

Następnie przyjęto dwie poprawki 
posła Marka (PPS), zwieększające wpły­
wy z monopolu tytuuiowego i spirytuso­
wego o 20 miljonów w każdej pozycji. 
Głosowały za niemi PPS., „Wyzwole­
nie", Str. Chłopskie, NPR. i Piast oraz 
mniejszości. Odrzucono natomiast 186 
głosami przeciw 169 poprawkę posła 

Diamanda o zwiększenie podatku mająt­
kowego o 20 miljonów. dalej odrzucono 
wniosek rządu o przywrócenie 75 tysię­
cy złotych na fundusz dyspozycyjny mi­
nisterstwa skarbu. Za wnioskiem tym 
oprócz B. B. głosowała NPR. Wszystkie 
nne poprawki upadły. 

W budżecie min. sprawiedliwości, po 

odrzuceniu kilku poprawek rządowych, 
przyjęto poprawkę rządową o przywró­
cenie na ustawodawstwo bieżące 100 ty­
sięcy złotych. Za poprawką tą głoso­
wali socjaliści, B. B. i Z.L.N. Przyjęto 
następnie poprawkę posła Liebermana, 
aby w dziale wymiaru sprawiedliwości 
zwiększyć uposażenie o 186 tys. zł. Po 

Okropna śmierć 3 pilotów. 
Kopenhaga, 13 czerwca. 

(Agencja Telegraficzna ,J^xpress") 
Dz5ś wydarzyła się tutaj straszna ka­

tastrofa lotnicza, prawdopodobnie pierw 
sza w tym rodzaju matowania w kroni­
kach nowoczesnych. 

Samolot wojskowy, w którym znajdo-
walii się oficer i 2 uczniowie szkody pilo­
tów, lecąc ©ad Kopenhagą na wysokości 
500 metrów, zaczął spakllać, gdy był już 
niedaleko ziemi. Trtzej [pasażerowie przed 

wcześnie wyskoczyli a samolot bez kie­
rowcy jeszcze czas jakiś wanoslł się w 
powietrzu. 

Lotncy ponieśK straszna śmierć. Je­
den z nich spadł na bruk ulicy głównej, 
drugi przebili dach jednego z budynków 
fabrycznych. Trzeci spadł na podwórko 
fabryczne. Przed domem baWMy się idlzrie-
ci, którym na szczęście nic sie nte stała 

Samolot strzaskał się na szczątki. 

W Nil 
wychowuje agitatorów bolszewickich dla Europy. 

Sznur udusił chłopca 
udającego wisielca. 

Bydgoszcz, 13 czerwca. 
We wsi Szamborków koło Lubawy 

wydarzył się w czasie zabawy synów 
miejscowych włościan tragiczny wypa­
dek. Jeden z chłopców, założywszy so­
bie pętlę na szyję, udawał wisielca 
Sznur zarzucono na gałąź drzewa. 

Na skutek nieostrożności chłopak za­
wisł na sznurze, wystraszeni zaś tern to 
warzysze zabawy, zamiast' odwiązać 
go, rozbiegli się, wołając o ratunek. Nim 
zdołała przybyć pomoc chłopak zmarł 
Z drzewa zdjęto już martwe zwłoki. 

Ryga, 13 czerwca. 
(Agencja Telegraficzna „Eipress") 

Jak donosi „T i Dła Brichft" w Peters­
burgu istnieje już czwarty rok tak zwa­
ny uniwersytet komunistyczny, który 
wychowuje agitatorów celem rozpow­
szechnienia komunizmu w państwach za 
chodnich. / 

Na uniwersytecie istnieją specjalne 
wydziały państw bałtyckich. Dyrekto­
rem tego zakładu jest obecnie finfland-
czyk Rivno. Uniwersytet przyjmuje mło­

dych ludzi od 20 do 32 'lat. Wykształcę 
nie specjalne n ;e jest wymagane, trzeba 
tylko znać dobrze państwa, w których 
zamierza się rozwinąć działalność. 

W czasie nauki jak t w czasie pełnie 
n&a służby, uczniowie Otrzymniją wydat­
na pomoc państwa. Niedawno odbył się 
w tej szkole egzamin abiturientów. Zda­
wało 20 estończyków i 24 finlandczy-
ków. W związku z tern odbył sie uroczy­
sty akt, w którym uczestniczyli komu­
niści zagraniczni. 

33 wyższych urzędników sowieckich 
aresztowano za nadużycia i łapownictwo. 

Ryga. 13 czerwca 
(Agencja Telegraficzna „Express") 

Pisma sowieckie <w dalszym ciągu o-

kiewicza, prezesa sowietu mieiscowe-
go Ryplańskiego, oraz dwóch sekreta­

rzy organizacji partyjnej. Wszyscy są | 
gtaszają wyrok* rewizji dokonanej przez oskarżeni o przestępstwa karne, 
poheję konitroliufącą w różnych miejsco- Rewizja w Smoleńsku ujawniła samo-
wościach Z. S. S. R. wolę miejscowej organizacji sowieckiej. 

W okręgu witebskim jwciągnlęto do Członkowie sowietu terroryzowali lud-
odpowiedżiahrosci dyrektora fabryki ność wiejską, przy pomocy miiMcjii kon-
Dwiinlesa. koimmstę Bezfborodowa, dyr. ftskowaH włościanom komie i ścagatt ja-
fabryki obuwa ..Samochód" Ozcrnow- kieś osobne podatki. Tamtejszy sąd so-
skiego, kierownika gospodarstwa komu- wieeki Skazał jednego z komunistów za I i 
palnego Dragilewa—wszystkich za na- zabójstwo włościanina tylko na grzywnę j 5 osób. 
dużycia i łapownictwo. w wysokości 100 rubli. Ogółem areszto- Główna komenda policji wyznaczyła 

Po zatem wykluczono z partii preze- wano 33-ch wyższych urzędników so- 4 tysiące zł. nagrody za wykrycie spra-
sa związku robotników leśnych Marcin- wiecldch. wców morderstwa. 

prawkl dalej Idące upadły. Poprawka 
rządu, aby wstawić napowrót 10 tysię«< 
cy złotych, skreślonych w komisji \ 
działu wydawnictwa, odrzucono wszy., 
stkiemi głosami przeciwko głosom B. B, 
Jak wiadomo chodzi tu o demonstracja 
przeciwko Dziennikowi Ustaw, z powo-
du nieumieszczenia uchwały sejmu zno­
szącej dekret prasowy. Wszystkie in­
ne poprawki odrzucono. 

Budżet min. przemysłu I handlu przy* 
jęto w brzmieniu komisji. 

Budżet min. komunikacji przyjęto z 
2 poprawkami posła Kuryłowicza (PPS) 
a mianowicie koszta ogólne eksploatacji 
kolei zmniejszono o 200 tys. zł. oraz u-
trzymanie i wymianę inwentarza zmniej 
szono o 300 tys. zł. 

Do budżetu reform rolnych przyjęto 
196 gł przeciw 155 poprawkę posła 
Wyrzykowskiego, zwiększającą o 
2.400.000 pomoc kredytową przy scala­
niu, dalej przyijęto poprawkę tegoż posła 
zwiększająca o 220 tys. kredyt na zno­
szenie slużbowości). Następn'e przyjęto 
poprawkę tegoż posła zwiększającą o 
rrtiijon z#. kredyt na melioracje, wreszce 
przyjęto poprawkę posła Kwaipińskiego 
zwiększającą o 885 tys. zł. dotację na ul­
gowe oprocentowanie listów zastawnych 
Banku Polskiego. 

Przy budżecie ministerstwa ooczt I te­
legrafów przyjęto wniosek posła Koniec 
kiego o skreślenie jednego złotego na 
wykup akcji PAST. Za wnioskiem tym 
głosowała cała izba prócz BB. i Wyzwo­
lenia, przeszedł on 244 głosami przeciw 
147. 

Przed przystawieniem do głosowania 
nad ustawą skarbową marszałek zarzą­
dził przerwę dla dokonania obliczeń cyf­
rowych w związku z przyjętemi popraw* 
kami. 

W ten sposób iizlba załatwia w II czy­
taniu preliminarz budżetowy. 

Następne posiedzenie w piątek. Na po­
rządku dziennym III czytanie prelimi­
narza. . 

Zabójstwo policjanta. 
Katowice, 13 czerwca. 

Na drodze leśnej obok kolonji Korno* 
wac w powiecie rybnickim znaleziono 
zwłoki posterunkowego Wincentego Le­
śnika, zabitego dwoma strzałami z bro­
ni myśliwskiej. 

Leśnik prowadził ostatnio dochodzę* 
nia w sprawie 3 rzeźników z tej kolonji, 
oskarżonych o oszustwo — przeciwko 
nim przeto skierowano podejrzenie o za­
mordowanie posterunkowego. Ogółem 
aresztowano w tej sprawie dotychczas 
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Szkoła dla anormalnych dzieci. 
Dziecko anormalne, puszczone samopas, staje się ciężarem 

zakałą społeczeństwa. 
Istnienie szkól dla dzieci normalnych 

uważamy za konieczne, wszyscy zdaje­
my sobie sprawę z tego, że żadne spo­
łeczeństwo w dzisiejszych warunkach 
bez szkoły obejść się nie może. 

Do niedawna jeszcze w kraju naszym 
!xxza kWkoma zakładami dla (dzieci głu­
choniemych i ociemniałych, a ostatnio i 
przestenczych nie było zupełnie zorga­
nizowanej 

opieki nad dzieckiem anormalnein, 
Tmiysałowo-upośledzonem, które usuwa­
ne ze szkoły, opuszczone przez społeczeń 
stwo, szło w życie samopas, stając si'ę 
ciężarem społecznym. 

Dopiero od kilkunastu lat problemat 
kształcenia anormalnych wkracza na dro 
gę pracy zorganitzowancj. 

Świat anormalnych należy rozpatry­
wać z punktu widzenia ich 

przystosowalnoSol życiowej. 
Każde dziecko anormalne przedstawia 
materiał na czynne lub bierne indywid-
ium mniej lub więcej szkodliwe Idla spo­
łeczeństwa. 

Dziecko upośledzone umysłowo usu­
nięte ze szkoły normalnej wychowuje u-
lica a głód, nędza środowiska, i ponie­
wierka, dopełniają swego. Dziecko ta­
kie jest podatnym materiałem na wpływ 
tlłego otoczenia, które wyzyskuje tępe, 
bezmyślne indywidjum dla srwych kary­
godnych czynów. 1 oto kończy się edu­
kacja tych jednostek tym. że niektórzy 
costają u wrót kościelnych, a większość 
powiększa szeregi włóczęgów i prosty­
tutek. 

Pod wpływem opieki i okSdział^wania 
wychowawczego ich zdolność adaptacyj 
u zwiększa się, przestają być balastem, 
i przy dobrej organizacji wychowania 
ryóh anormalnych większość z nich ra­
dzi sobie mwej lub więcej samodzielnie. 

Według danych statystycznych zagra 
fticą odsetek anormalnych a uzdolnio­
nych do samodzielnego życia wynosi: 80 
i—90 proc. dla głuchoniemych, 60—70 
proc. dla ociemniałych, 50—60 proc. dfla 
umysłowo-upośledzonych. 

.tjM .v '' ,*t\ i i p 
Na terenie Łod'zi istnieje kilkanaście 

szkół, gdzie przy specjalnych warunkach 
i stosowaniu odpowiednich metod wy­
chowawczych i nauczania kształcą się 
dzieci umysłowo-uppślędzoflei. które zo­
stały wyeliminowane ze szkół powszech 
nych przez miejską pracownię psycholo­
giczną. 

Ze względu na upośledzenie, ilość tych 
dzieci w poszczególnych klasach nie prze 
kracza Uczby 20. Daje to również moż­
ność stosowania w szerokimi zakresie 
tadywidiiaUzowania pracy. 

Aczkolwiek samo organizowanie szkół 
tego typu jest bafldbo korzystne, to Jed­
nak nie jest ono dostatecznym środkem 
opieki społecznej. 

Szkoła przygotowuje anormalne dziec 
kc do żyda ale bezpośrednio w samo 
życie społeczne nie wprowadza, I jeżeli 
wynika kwestia organizowania przygo­
towania zawodowego d a normalnych, 
jeżeli kształcenie normalnych dzieci w 
szkołach powszechnych jest pierwszym 
etapem wychowania to tembardziej ta 
troska należy się dzieciom anormalnym. 

Po ukończeniu szkoły specjalnej w o-
**r.es'e 6-cu lat, a zakresie 4 oddziałów 
szkoły powszechnej •dzieci .unrysłowo-u-
pośledzonc winny stanąć przy warszta-
szkoły specjalnej f-etaoinshrdlucniifwyp 
cie pracy. I (tu Jeży w obecnym ustroju 
szkoły, specjalnej tragizm, Idzio w 

św«at, do ludzi samo i często bardzo czę 
sto na bezdroża. 

Bo przecież są tani, jak rozumuje o-
becnie społeczeństwo zdrowi, którym 
należy się opieka, a ci... to przecież i tak 
nic... • 

Oto powszechny sąd. Niema nic błęd-
nilejszego nad takie rozumowanie. 

Tak jak szkolnictwo specjalne jest ko-
liiecanc, tak i opieka pozaszkolna nad 
dzieckiem anonnalnem jest wyrazem po-
itrzeb chwi l i 

1*^ 

Łódź. która olilubnie zapisała się w 
dziejach organizacji szkolnictwa wogóle, 
nie posiada dotąd racjonalnie zorganizo­
wanej szkoły specjalnej dla typu dziec? 
umysłowo-upośl edzonych. 

Wszystkie szkoły to eksteruaty. Ani 
jednej z internatem. A o opiece poza­
szkolnej mało, prawie nic sie nie mówi. 

Pożądanem byłoby aby wzorem za­
granicy społeczeństwo łódzkie zorgani­
zowało Towarzystwo Opieki nad dzieć­
mi anormalnemi, do kompetencji którego 
należałoby:: 

1) zorganizowanie przygotowania za­
wodowego; 

2) zorganizowanie kursów dokształca­
jących idla ąibiturjentów szkół specjal­
nych; 

3) pośrednictwo w pracy i poradnia 
zawodowa szkół specjalnych; 

4) organizowanie klubów i kół abitur­
ientów . 

Słowem, stała opieka dla tych. którzy 

sami w świat pójść nie mogą. Podać im 
rek.; i otaczać opieką do chwili usamo­
dzielnienia, oto obowiązek zdrowo my­
ślącego społeczeństwa. 

Wspólny wysiłek całego społeczeń­
stwa dążącego zwartym czynem do ce­
lów wychowawczych, ścisła łączność 
pomiędzy teorją a praktyką, zrozumie­
nie ideałów wychowawczych przez naj­
szersze rzesze społeczne, może tdać gwa­
rancję, że w tym ogólnym pochodzie sta 
niemy na wysokości swego zadania, A 
przyszły, nowy okres 10-letniej żmudnej 
i mrówczej pracy w szkole może prze* 
kona społeczeństwo o wartości dobrze 
zorganizowanego szkolnictwa specjal­
nego. 

Wiktor Sarnecki 

_P_ • m m 

R o s j a w y p r o w a d z o n a w pole. 
Zwycięstwo wojsk południowych w Chinach nie 

daje jej spodziewanych korzyści. 
Zdobycie Pekinu przez wojska połud­

niowej armii chfńskSej i wycofanie się 
marszałka Ćzang-Tso-Lina do Mandżurii 
są zdarzeniem ołbrzymej wagi w kilk-
kunastoletniej wojnie domowej na tere­
nie Chin, oraz ważnym etapem na dro­
dze Ido opanowania całego kraju przez 
żywtioły narodowe. 

Może byłoby zawcześnie przesądzać 
już dziś o kompletnej porażce dotych­
czasowego władcy Chin Pomocnych. W 
wojnie duńskiej mieliśmy tyje niespo­
dzianek strategicznych, tyle dla zachod­
niego świata niepojętych przerznrcań się 
poszczególnych wodzów z jednego obo­
zu politycznego do drugiego, iż należy 
zachować daleko posuniętą ostrożność 
przy ocenę trwałości tej nowej sytuacji, 
która wytworzyła się pad) muramii Pe­
kinu w ciągu dwóch ostatnich tygodni. 
Ozang-Tso-Lin, chociaż pobity j ciężko 
ranny wskutek dokonanego nań zama­
chu, a ponadto zamknięty na terenie 
względnie n e w l Ą i u i w jwównaniu z 
posiadanym dawniej jest wciąż jeszcze 
dla wojsk południowych rywalem groź­
nym i niebezpiecznym dzięki swym olb­
rzymim zdolnościom organizacyjnym, i 
wielkiej sile woli. W razie wyleczenia 
się ze swych ran władca północnych 
Chin będzie miał nad przeciwni'kami tę 
wielką przewagę, iż nie potrzebuje oba­
wiać sSę żaldlnych zdrad, ani wyłamów 
w swoim obozie, jest bowiem sam, gdy 
tymczasem zwycięzców jest k'lku, a 

zgoda I harmonja miedzy mml może 
prysnąć już z racji podziału wpływów i 
stanowisk z powodu odniesionego zwy­
cięstwa. 

Pozostawiając czasowi wyjaśni' erite 
zawiłego problemu trwałości przemian, 
dokonanych na terenie Chin, chcemy 
zwrócić dziś uwagę na jedno z zagad­
nień bezspornych: jest dem absencja 
Rosji sowieckiej w ostatnich wypadkach 
chińskich. 

Żadne z państw nie ̂ ś w i ę c i ł o tyłe u-
wagi rewolucji chińska©}, co Rosja obec­
na. Przyczyn tego stanu rzeczy szukać 
naileży z jednej strony 

W NIENAWIŚCI DO ANGL.JI. 
bowiem bolszewicy, podsycając rewolu­
cję chńską, slraralii się prąd nłepodle 

blemem chińskim zajmowały się wszy­
stkie zjaddły komintemu, krestónitarna i 
Trofinternu, rząd założyli w Moskwie 
uniwersytet chiński, na czele którego po­
stawiono Radka, tysiące młodzieży chiń­
skiej sprowadzono do Moskwy—między 
nimi był również syn generała Czang-
Kaj-Szeka, by tu przerobić ich aa agita­
torów i miliony dolarów przysłano do 
Chin dla ożywienia nastrojów bojowych. 
Jedmem słowem rząd sowiecki postawa* 
na niepodległościowy ruch kantoński X 
na wodza południowych armji Czang-
Ka.i-Szeka. 

Wiadomo, ozem skończyła się 'la staw 
ka. Południowcy czerpali Obficie ze źró­
deł sowieckich długo ale, przez chwfle 
nte zapomniel', że celem ich jest istotna 

głośwowy skierować w pierwszym rzę- j niepodległość narodu chińskiego, a ale 
dzie przeciw niej, jako najsilniejszemu zamiana wpływów Imperializmu angtel-
swemu rywalowi na terenach Azli, z dru- skiego na imperializm sowiecki. To te ł 
giej zaś w nadziei, że ruch rewolucyjny gdy poczuSi się na siłach, 
iiarodu riczącogo 450 m j j . ludności prę-| mlert l l l nagle swój froat 
dzej czy później dostauie sie pod wpły 
wy bolszewikie, a przez to samo, osa . 
motaiione i otoczone ze wszystkich schron I 
krajami burżuazyjnymi państwo socjali­
styczne znajc'"sie 
silnego sprzymierzeńca na wschodzie, 

oraz podsyci wiarę w możności wywo­
łania rewolucji wszechświatowej. 

To też przez długi okres czasu najmod 
niejszem zagadnieniem w Rosji była spra 

i wypowiedzieli wojnę komunizmowi, nte 
cofając się przed wyrzuceniem emiisar* 
jiisza sowieckiego Borodina, powiesze­
niem wicekonsula Onassisa i rozstrzela­
niem tysiąca własnych obywateli, pozo­
stających jawnie lub skrycie ua usłu­
gach Moskwy. 

Cios został zadany sflwte 1 przyszedł 
zgoła n5eoczek;'\yauie wbrew optymu 

wa chińska. O rewolucji cłiYiskiei mówił i etycznym ̂ j iadizJefam. Czang-Kaj-Szek 
ustawiczMie Stalin i pisał Bucliarin, pro 

Policja gdaiiska twierdzi, że denatem jest major 
polskiego sztabu generalnego, Jan Biaczewski. 

Gdańsk, 13 czerwca. 
Dz's!ejsza prasa poranna publikuje 

komunikat prezydjum policji, zawiada­
miający, że obywatel polski, który popeł 
nil samobójstwo w jednym z hotelów, 
gdzie zameldowany był pod nazwiskiem 
Jan Gruber, jest w istocie majorem szta­
bu generalnego z Warszawy i nazywa 
się Franciszek Jan Biaczewski. 

Komunikat prezydjum policji przy­
nosi dalej następujące wyniki dochodze­
nia: Rzekomy Jan Gruber przybył do 
Gdańska przed 6-ciu dniami Przez cały 
ten czas nie regulował rachunków. W 
poniedziałek zażądał, aby mu przynie­
siono do pokoju herbaty i koniaku. Słu­
żący poprosił przytem o uregulowanie 
rachunku. Otrzymał odpowiedź? że ra­
chunek zostanie niezwłocznie uregulo­
wany i połecen:e oczekiwania na uregu­
lowanie w biii zo na parterze. Na zej 

został wyklęty przez własnego syna i 
przez wdowę po Sun-Jat-Sunie. co żresz 
tą wcale nie wpłynęło na złagodzenie 
jego walki z sowietami, które nagle zw"i. 
jaiy jeden konsulat za drugim na połud­
niu Chin i oficjalnie zerwały z Kanio, 
nem wszelkie stosunki. 

Zadana przed rokiem przez niepodle­
głościowców kantońskich kieska sowie­
tom politycznie wyeliminowała ich wpły 
wy w Oliwach. Do wielu dyplomatycz­
nych porażek na zachodzie trzeba było 
doliczyć jako największą te własne na 
zachodzie. Rosja znalazła się poza w y -
padkamTi chińskimi « mętnym wzroki-eon 

., przygląda się teraz zkialeka walkom o 
usta, drugi zranił głowę z _ zewnątrz i j Pekin, które w jej wyobrażeniu miał? 
przebił szafę. Przy samobójcy narazie j nos ć zgoła inny charakter 
nie znaleziono żadnych dokumentów 

Gdy wkroczono do pokoju, znalezio­
no lokatora martwego w kałuży krwi . 

Z 5-cio strzałowego automatycznego 
browninga wystrzelone zostały dwa ;ja-
boie, pierwszy nabój wystrzelony był w 

Dopiero przy ponownej rewizS znalezio 
no schowany w łóżku dokument na na­
zwisko majoTa polskiego sztabu generał 
nego Franciszka Jana Biaczewsklego z 
Warszawy. Przy denacie znaleziono po-
zatem bilet kolejowy na linię Warszawa 
— Toruń i z powrotem. 

Komunikat prezydjum policji podaie, 
że dług hotelowy nie mógł być powo­
dem samobójstwa, albowiem wynosił 
tylko 60 guld., podczas gdy w kiesze­
niach samobójcy znalezicno jeszcze 35 
guldenów, 15 zj., srebrny zegarek kie-

ście lokatora oczekiwano nadaremnie j szonkowy itd. Zwłoki samobójcy zosta 
przez kilka godzin. W pewnym momen 
cie usłyszano strzały, dochodzące z po 
koju rzekomego Grubera, 

ły wystawione w kostnicy. Dziś ma na­
stąpić pogrzeb. 

Krwawy sfreik 
Moniowy w Gradu 

Londyn. 13 czerwca. 
Donoszą z Salonik, że 20.000 robotni* 

ków w przemyśle tytuniowym w okre-
! gach Cavalla i Kanti rozpoczęło stroik. 
Do nich mają się przyłączyć robotnicy, 

! z Salinik w liczbie 40.000. W^. łraj wie­
czorem doszło w Cavalli do poważnych 
starć pomiędzy strcjkującyml a policją. 
Jeden robotnik został zabity a kilku od­
niosło ciężkie rany. Krąż* pog'oski, ze 
strejk jest podsycany praez agitatorowi 
komunistycznych. 
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TEATR 
REWJI 

1 .'• ; CASINO wsli 
i dni następnych 

TEATR 
REWJI 

Nowy program J\fe 2. Nowy program Ns 2. 

H n n B l a ^ J ^ B ^ H * # » & H I r a n 
Wielka rewja w 2 częściach, 15 odsłonach, D-ra Pietraszka, Refrena, Domara, Toma I In. 

I . Prolog » . . . p. J. Borodskl 
" 2. „Rota ze Stambułu" scena baletowa . . . p. Halina Zabojklna i zespól baletowy 

3. „Miłość*4 piosenka S. Beyllna p. M. Korska 
4. „Człowiek nie Jest z drzewa" pp. Janina Macherska, Wt. Szczerblec-MacherskL J. Borodskl ! M. Halicz. 

sketch przeróbka z Czechowa 
f5. „Boby'4 solo p. Halina Zabo]kina 
6. „Krawiec z Pieprzowej4' D-ra Pietraszka . pp. R. Glcrasiciiskl, J. Borodskl I M. Halicz 
7. „Piccolo I subretki*4 . . . . . . . . p. Halina Zabojklna I zespól baletowy 

I I • 8 4 " V o l l a " s k e ł c n Carlsona tłum. Toma . . . . n. J. Macherska. Wl . Szczerblec-Macherski i M. Halicz 
9. „Tramwaj 4 4 p. M. Korska 

10. „Inspekcja sanitarna4* D-ra Pietraszka . , pp. J. Borodskl I Wł . Szczerblec-Macherski 
I I . „Chopin" balet . . p. Anna Zabojklna I zespół baletowy 
12. „Sad" D-ra Pietraszka pp. Mz Korska. J. Borodskl i M. Halicz 
13. Wyśclgasy" Domara pp. R. Olerasledskl, Wł . Szczerblec-Macherski, Halicz 1 ouL 
14. „~J pana też'4 . p. M. Korska, Wł. Szczerblec-Macherski 
I Ł FINAŁ. . . . . . . . . . i . . cały zespół 

Zapowiada p. Jerzy BorońsKi. Orkiestra pod kierunkiem p. L. KANTORA. 

W niedziele i święta 3 przedstawienia: o g. 6-ej, 8-ej i 10-eJ. 
Codziennie 2 przedstawienia o godz. 8-ej i 10-ej. 

'MUZYKA /ZTUKA* 
TEATR MIEJSKL 

Dziś po cenach najniższych (od 50 groszy do 
S zł.) po raz ostatni w sezonie „Święto kwitnie­
nia wiśni". 

Jutro, w piątek, po tych samych cenach o-
aeatnie w sezonie powtórzenie ..Kredowego ko-
ta!4 

WYSTĘPY STEFANA JARACZA. 
W sobotę rozpoczyna występy na naszej sce­

nie jeden z najznakomitszych współczesnych ak­
torów polskich. Steian Jaracz. 

Wystawiona będzie komedja Dc FIers'a i 
Caillaveł 4a „Romans pana kasjera'4 z Jaraczem 
?w popisowej roli kasjera bankowego. 

„RYCERZ BEZ SKAZY" 
. (Józef Piłsudski). 

' Dzisiaj premiera historycznej opowieści Ty­
moteusza Ortyma „Rycerz bez skazy" (Józef 
Piłsudski) z udziałem Maryli Korskiej, L. Krze-
rnieńsklego, D. Damięckiego, Z. Borkowskiego, 
JVL Halicza, O. Cybulskiego, Pawełka Dudziń­
skiego 1 Innych oraz statystów, chórn 1 orkie­
stry. Będzie to przepiękne widowisko, przygo­
towane z pietyzmem i nakładem pracy, stojące 
na wysokim poziomie artystycznym. Na dzisiej­
szej premierze beda obecni przedstawiciele 
władz rządowych, komunalnych, prasy, wojska, 
władz szkolnych. 

Prawie wszystkie bilety są rozspnzedane. 
Pozostałe do nabycia w kasie zamawiań (cu­

kiernia Gostomskiego). 
Ceny miejsc najniższe. 
Jutro o 5 po pol. powtórzenie premiery. 

TEATR KAMERALNY. 
Dziś, w czwartek, ostatnie w sezonie powtó­

rzenie „Codziennie o 5-ej" z Szubertem i Zni­
czem po cenach zniżonych. 

Jutro, w piątek, prcmjera farsy amerykań­
skiej „Jutro pogoda" z Stefania Jarkowską i Mi­
chałem Zniczem w popisowych rolach komicz­
nych. 

TEATR POPULARNY. 
Operetka w 3-ch aktach „Gejsza" graną bę­

dzie w bieżącym tygodniu do piątku włącznie. 

TEATR POPULARNY W SALI OEYERA. 
W nadchodzącą sobotę, niedzielę i poniedzia­

łek grana będzie na nasze] drugiej scenie popu­
larnej operetka „Gejsza". . 

lotny robotnicze za 3 lata. 
Doniosłe plany magistratu łódzkiego. 

Onegdaj pod przewodnictwem p. pre 
zydenta Ziemięckiego odbyło się posie­
dzenie komitetu budowy domów robot­
niczych. 

Na wstępie ławnik wydziału budow­
nictwa p. Izdebski zdał sprawę z dzia­
łalności wydziału budownictwa w za­
kresie, budowy domów robotniczych. 

Ze sprawozdania ławnika Izdebskie­
go wynika, że opracowanie kosztorysu 
oraz planów zostało w swoim czasie po­
wierzone architektom Słonimskiemu, 
Szerewskiemu i Berlinerowi, którzy z o-
bowiązań swych się wywiązali i uzys­
kali już na swe prace zezwolenie inspek­
cji budowlanej. Plany na budowę domów 

robotniczych na Nowem Rokiciu, wyko ­
nali architeksi Gutt i Jankowski. Leża 
one do dyspozycji wydziału budowlane­
go. 

Sprawozdanie ławnika Izdebskiego 
zostało uzupełnione przez naczelnika w y 
działu architektonicznego inż. Lisow­
skiego, który wskazał, że do budowy 
tych demów potrzeba 55 miljo^.óu ce­
gieł 

Po dłuższej dyskusji nad sprawozda­
niami, uchwalono budowę wszystkich 
projektowanych domów robotniczych 
wykończyć w ciągu trzech lat, przyezem 
budowę domów na Polesiu konstantyno-
wskiem rozpocząć natychmiast. 

Matka otruła dziecko i siebie 
Tragedia w rodzinie przodownika policji. 

RAOJOPROCiTiAJi 
WARSZAWA. 

12.35—13.00 — Odczyt dla młodzieży szkol­
nej: „O obserwacjach i doświadczeniach fizycz­
nych". 13.00 — Sygnał czasu, hejnał z wieży 
marjackiej w Krakowie, komunikat lotiiiczo-rac-
teorologlczny, oraz nadprogram. 15.00—15.20 
— Komunikaty. 16.00—16.25 — Odczyt: „Typy 
radiostacji nadawczej". 16.25—16.40 — Komuni­
kat harcerski. 16.40—17.05 — Odczyt: „Czy wy 
chowanie fizyczne rozwiia wszechstronnie". 
17.20—17.45 — Odczyt: „Jeden dzień w gospo­
darstwie domowem". 17.45—18.55 — Koncert 
łx>połudmowy. 19.05—19.15 — Komunikat rolni­
czy. 19.15—19.35 — Rozmaitości. 19.35—20.00 
~ Odczyt z cykl i „Dncjo muzyki". 20.00—20.25 
— „Wśród książek Przegląd najnowszych wy­
dawnictw. 20..W — Koncert wieczorny. 22.00 
—22.05 — Sygnał czasu, komunikat lotniczo-me-
teorologlczny. 2?y5—22.20 — Komunikaty PA-
T-a. 22.20-12JO - Komunikaty: policyjny, 
sportowy i nadprogram. ' 22.30—23.30 — Trans­
misja muzyki tanecznej. 

Kazimierz n-Wisłą, 13 czerwca. 
Słoneczny Kazimierz nad Wisłą stał 

się wczoraj widownią ponurej tragedji. 
W rodzinie starszego przodownika 

policji państwowej, Dębskiego już od 
paru lat panował smutek i przygarbie­
nie. Jedyne d-ziecko, jasnowłosy Jaś, 
pociecha rodziców, mając zaledwie 3 
lata zapadł na tle gruźlicznem na cięż­
ką próchnicę kości w nodze. 

Na nic się zdało leczenie, zabiegi le­
karzy i troskliwa opieka matki. Dziecko 
coraz to bardziej marniało i więdło. 

Ponure i ciężkie by ły te lata dziecin­
ce. Z początku o kuli, kusztykając krok 
za krokiem — a potem już stale w łóż­
ku. Gruźlica rozszerzała się nieubłaga­
nie, zwiększając cierpienia dziecka i 
zrozpaczonych rodziców. 

Trzy lata trwała ta męczarnia. 
Wytrzymałość nerwowa matki do­

prowadzona była do ostatnich granic. 
Pocieszała się nadzieją, że może prze­
cież lekarze zdołają jej jedynaka ura­
tować. 

Ale onegdaj, wezwany lekarz nie 
zrobił już nadziei! 

— Stracony! 
Tego już znękane serce matczyne 

znieść nie mogło. Po co więc ta męka? 
Walentyna Dębska pobiegła do ap­

teki i pod pretekstem konieczności wy ­
tępienia u siebie w domu szczurów, za­
kupiła większą ilość strychniny. 

Chłopiec wypi ł . Nastąpiły krótkie 
bóle. 

Z tej samej szklanki wypiła strych­
ninę matka. 

Posterunkowy Dębski po powrocie 
ze służby zastał stygnące zwłoki żony 
i syna... 

Rekordowy podwójny program 1 
! ) Wzruszający dramat w 10 aktach p. t. 

» A l o m a C ó r a M o r z a " 
W rolach głównych: Gilda Gray I W a r n e r Baxter . 

1 e&m „Niewiniąlho z Temperamentem" 
W rolach głównych: M s r i o n Dav les , M a t t M o o r e I inni . 

Następny program w GRAND-KIN1E. 

„Cech Poetów" 
założony został na zfeź* 
dzie poetów w Pławo~ 

wicach. 
W dniach S, 9 i 10 czerwca w mająt> 

ku Pławowice pod Proszowicami w do­
mu poety L. H. Morstina odbył się zjazd 
poetów. Na zaproszenie przybyl i : Marja 
fiórska, Marja Pawlikowska, Jarosław 
Waszkiewicz, Jan Lechoń, Antoni Sło­
nimski, Leopold Staff, Juljan Tuwim, J. 
Wit t l in, i Emil Zegadłowicz. Przybył ró­
wnież bawiący w Polsce literat francus­
ki, wielki przyjaciel Polski Paul Cazin. 
Pisma usprawiedliwiające nieobecność 
nadesłali Boy-Zeleński, Jan Lemański, 
Kornel Makuszyński, Miriam, Or-Ot. W 
wyniku przeprowadzonych obrad posta­
nowiono zawiązać „Cech Poetów", któ­
ry miałby się zajmować sprawami facho 
wemi. Postanowiono dalej odbywać po­
dobne zjazdy poetów co rok, przyczeui 
przyszły zjazd ma być poświęcony 
uczczeniu pamięci Jana Kochanowskiego 
oraz opracowaniu i przygotowaniu ob­
chodu 400-setnej rocznicy jego urodzin. 
Prace, związane z organizacją cechu, 
jak również opracowanie programu ob­
chodu powierzono komisji, do której we 
szli Leopold Staff, Emil Zegadłowicz, Jul 
jan Tuwim i Jan Lechoń. W niedzielę 
10 b.m. rano miejscowy ksiądz proboszcz 
wygłosił w kościele kazanie, w którcm 
podniósł wp ływ poezji na kształtowanie 
się duszy człowieka, poczem odprawił 
mszę za pomyślność poezji polskiej. Te­
goż dnia odwiedziły poetów w domu pp. 
Morstinów delegacje okolicznych szkół, 
przyczem młodzież szkolna zaimprowi­
zowała koncert, na program którego zło 
ży ły się deklamacje, śpiewy etc. Poetów 
powitało też; okoliczne ziemiaństwo. Pod 
czas pożegnalnego obiadu wygłoszono 
szereg przemówień, w których podnoszą 
no rolę i znaczenie poezji. 

Piotrkowska 
TEL. 5 7 - 6 a 
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Bazylego Wielk. 
Wita, Modcsta 

Wschód słońca o g. 3.15 
Zachód słońca o g. 7.57 
Wschód ks. o g. 1.21 
Zachód ks. o g. 3.30 
Długość dnia: 16.45 
Przybyło dnia; 8.35 

P. Prezydent w Zg/erzu. 
Miasto i władze powitają Go 

uroczyście. 
Na zaproszenie ap. akc. „Przemysł 

Chemiczny w Polsce" w Zgierzu p. Pre­
zydent Rzplfcfcej Polskiej, prof. Ignacy Mo 
ścieki przybywa w dlniu dzisiejszym, t. j . 
14-go b. m. o godzinie 10-ej rano do Zgie­
rza celem zwiedzenia urządzeń fabrycz 
nych wspomnianej spóllki. 

Pan Prezydent przybywa ze Spały 
drogą na Ujazd, Rokicny, Brzeziny, Stry 
ków do Zgierza. W towarzystwie pana 
Prezydenta oprócz adiutanta znajdować 
się będzie prezes Banku gospodarstwa 
krajowego, gen. Roman Górecki. 

Z Łodzi wyjeżldlżają celem uroczyste­
go powitania pana Prezydenta j towa­
rzyszenia mu w czasie jego pobytu w 
Zgierzu, p. wojewoda Jaszczołt, gen. Ma 
lachowskn, /komendant Ncdzieiskr, na­
czelnik p. Bielecki, zast. starosty na pow. 
tódziki dr. Banaś oraz dyr. łódzkiego od­
działu B. G. K. p. Grcger. 

Miasto Zgierz przygotowuje się na 
przyjęcie pana Prezydenta. Będzie ono 
udekorowane, zbudowana zostanie bra­
ma tnjumfoma, przy której zgromadzą 
się celem powitania, pana Prezydenta 
wszystkie władze miejskie oraz delega-
Qje wszystkich miejscowych stowarzy­
szeń i organizacji. 

P o b ó r . 
Kto ma się zgłosić jutro \ 

Pogodnie i ciepło. 
Przepowiednia na dziś. 

Wczoraj w całej Polsce panowała po­
goda słoneczna. Temperatura wahała 
się od plus 10 do plus 16 st. 

Na dziś P. 1. M. daje następująca pro­
gnozę pogody: Pogodnie i ciepło przy 
słabych wiatrach zachodnich. 

Pertraktacje o pożyczką. 
Załatwianie spraw formalnych 

w Warszawie. 
Wczorj j wieczorem powrócił z War 

szawy prez. Zicmlęcki, który w ciągu 
dwuch dni przeprowadzał na temat po­
życzki dla Łodzi konferencje w minister 
stwlc skarbu i Banku gospodarstwa kra­
jowego. Jak się dowiadujemy, ostatecz­
ne decyzje w tej sprawie jeszcze t>ie za­
padły, a to ze względów formalnych, 
aczkolwiek pożyczka dla Łodzi jest już 
zapewniona. 

W dniu dzisiejszym wyjeżdżają w tej 
sprawie jeszcze do Warszawy wlce-
prez. dr. Wieliiislri wraz z radcą praw­
nym magistratu adw. Stromajerem, któ­
rzy dopełnią formalności koniecznych 
dla otrzymania pożyczki. (T). 

Pracownicy eksoedycyjni 
grożą strejkiem 

Związek zawodowy transportowców wystą­
pił w Imieniu swych członków, zatrudnionych w 
domach ekspedycyjnych, z żądaniem podwyższę-
aiia dotychczas obowiązujących płac. 

Związek domaga się dla robotników, eksped­
ientów i furmanów podwyżki do 50 zł. tygod­
niowo, dla pakarzy bel do 70 zł. i dla d o l c ó w 
nocnych do 40 zł. tygodniowo, a pozatem 8-mio 
godzinnego dnia pracy i pośrednictwa związku 
przyjmowaniu wszystkich robotników. 

Jako termin odpowiedzi związek wyznaczył 
dzień 16 b. in. Jeśli pracodawcy żpdań tych nic 
uwzględnią, rozpocznie sic strejk. (b) 

P. 28-10. 

Ż ą d a j c i e b ł o n 

" K o d a k " 

w ż ó ł l e m 
p u d e l k u 

Poco pisać zbyteczne listy? 
Poco opowiadano spędzonych wakacjach? 
Poco silić się na opis Waszychpodróiy i wycieczek': 
Poco opisywać stroje widziane na piatach? 
Poco męczyć się obmawiafąc Waszych znajomych? 
Poco opowiadać o zabawach Waszych dzieci? 

S z k o d a d r o g i c h s f o w s 

p o k a ż c i e W a s z e z d j ę c i a 

"Kodak" 
Postarajcie się aby tego lata Wasz "Kodak" opowiedział znajomym 

wrażenia tegorocznych wakacyj. 
Zamiast długich, listów i opowiadali 
Pokażcie Wasze zdjęcia "Kodak" 

Ki lka minut wystarczy do poznania apara tu „Kodak" 
W kałdym większym układzie przyborów fotograficznych pokaią Wam dosko­
nałe aparaty .Kodak" i udzielą wskazówek koniecznych do pierwszego zdjęcia. 

^Kodak" autograf, od zt. 7fr— e'o zf- '/GO 
„Brownie" (dla dzieci) od zf. 33-— do zt. 70 

Kodak Sp. z a o. Warszawa, plac Napoleona Nr 5 

Jutro, w piątek; w kolejnym dniu po­
boru winni stawić się przed komisję po­
borową Nr. 1 (Pomorska IB), mężczyźni 
rocznika 1907 zamieszkali w obrębię 5 
komisariatu policji o nazwiskach na lite­
ry W od Wod. Z. Z. 

Przed komisje poborową Nr. 2 (Ogro­
dowa 34), wjjnnt stawić się mężczyźni 
roczniika 1906 odroczeni z a T t 35 b. (cza­
sowo niezdolni) zamieszkali w obrębie 
6 i 12 komisan-jatów policji ó nazwiskach 
na litery A, B, C, D. E, F, G, H. Ch, I, .1, 
K, L, Ł , M, R O, P, R, S, T, U. W. Z, Z. 

Przed komisję poborową Nr. 3 (Zakąt-
na 82) winni stawić się mężczyźni rocz­
nika 1907 zamieszkali w obrębie 7-go ko-
misarjatu policji o nazwiskach na litery 
I, J, K , d o K o U b ) . 

Żądania lekarzy kasowych 
będą rozpatrzone przez komisję 

Jak wiadomo, lekarze, zatrudnieni w kasie 
chorych, Już przed kilku miesiącami wystąpili 
do zarządu kasy z prośbą o podwyższenie wy» 
nagrodzenia za praefc, motywując tc żądania 
wzrostem kosztów utrzymania od czasu ostat­
niej podwyżki. 

W sprawie powyższe) nia się odbyć wspól­
na konferencja pomiędzy przedstawicielami 
związku lekarzy, a specjalnie w tym celu powo­
łaną komisją kasy chorych i już w najbliższych 
dniach sprawa zostanie wyjaśniona, (b) 

W piątek strejk tramwajarzy. 
Wysiłki w celu polubownego załatwienia sprawy nie 

dały rezultatu. 
Dyrekcja odmawia wszelkich podwyżek. 
Wczoraj okręgowy inspektor pracy p. Wojtkiewicz w dalszym ciągu 

próbował wyczerpać wszelkie środki medjacyjne, zmierzające do zl ikwido­
wania zatargu między pracownikami t ramwajowymi a dyrekcją. Insp. Woj t ­
kiewicz zwróci ł się o godzinie 1 po południu do dyrekcji K. E. Ł . z propozy­
cją zwołania ponownej konferencji, na której w jakikolwiek sposób możnaby 
doprowadzić do porozumienia między zainteresowanymi stronami. 

W odpowiedzi dyrekcja K. E. Ł . oświadczyła w sposób kategoryczny, 
iż wszelkie pertraktacje są niecelowe, gdyż w obecnej chwil i o podwyżce nie 
może być mowy, 1 stanowisko dyrekcji pod żadnym pozorem nie ulegnie 
zmianie. Odpowiedź powyższą zakomunikował p. insp. Wojtkiewicz zarzą­
dowi związku tramwajarzy. 

W związku z powyższem zwrócil iśmy się do p. Wojtkiewicza z prośbą 
o podzielenie się z nami swą opinją, co do skutków zatargu. P. insp. Wojt ­
kiewicz oświadczył, iż należy się liczyć zupełnie poważnie z wybuchem strej-
ku tramwajarzy w piątek. Wszelkie środki, które zmierzały do zl ikwidowa­
nia zatargu na drodze polubownej, zostały już wyczerpane. (T). 

** 
W dniu wczorajszym odbyła się kon- ponowała 6 proc. podwyżki, na co pra-

ferencja w związku z żądaniem pracow- cownicy narazie zgody swej nic wyra-
ników kolejek dojazdowych podwyżki 
płac o 25 proc. 

W konferencji tej brali udział z ra­
mienia dyrekcji kolejek dojazdowych 
dyr. Gierlicz i wicedyr. Łyszkowski, a 
z ramienia pracowników liczna delega­
cja z prezesem związku p. Zajączkow­
skim na czele. 

I 3o dłuższej dyskusji dyrekcja zapro-

zill, zaznaczając, że muszą tę propozy­
cję przedstawić ogółowi członków. 

Niezależnie od tego poruszono spra­
wę zakwalifikowania nowoprzy jętych 
pracowników do kategorji pracowników 
fizycznych, przez co przypadające im 
urlopy zostają zmniejszone. 

W celu uregulowania tej sprawy dy­
rekcja przyrzekła zwołać konferencję. 

Echa defraudacji w spółdzielni. 
Niesum enny kasjer.-

przez okno.-
W sierpniu uh. r. kierownik Spół­

dzielni pracowników państwowych, ko­
munalnych i społecznych przy ul. Za­
wadzkiej 1, stwierdził, że kasjer spół­
dzielni 27-lotua Zygmunt Wacław Ja­
gniątkowski, zamieszkały przy ul. Ro-
kicińskiej 33, nie przybył do pracy. 

Posłano do mieszkania Jagniątkow­
ski ego, gdzie żona oświadczyła, że 
mąż jej wyjechał w sprawach rodzin­
nych do Poznania. Ze względu tui to, ,;e 
wyjazd kasjera nastąpił nagle, bez u-
przedniego zameldowania o tern zwierz 
chnikowL kierownik, tchnięty złem prze 

•Wyjazd do Poznania i ucieczka po linie 
Tęsknota za żoną.—Aresztowanie. 

czuciem, 
przystąpił do sprawdzania księgi kaso­

wej. 
W czasie tej czynności spostrzegł, że 
niektóre pozycje w księdze były wy ­
skrobane, a na ich miejscu figurowały 
inne cyfry. Wyszukano odpowiednie a-
sygnaty i stwierdzono, że są one wypeł­
nione charakterem pisma Jagniątkow-
skiego, oraz, że pozbawione są podpisu 
kierownika. 

Urząd śledczy wysłał za zbiegiem 
listy gończe. Od tego czasu upłynął rok. 

Onegdaj policja warszawska natrafi­

ła na ślad zbiega w jednym z hoteli war­
szawskich. W chwili, gdy policja zażą­
dała otwarcia drzwi , . Jagniątkowski, 
skonstruowawszy z obrusa 1 prześciera­
dła linę, spuścił się po niej z okna I-go 
piętra i zbiegł ponownie. 

Jagniątkowski, nie widząc się z żoną 
przez przeciąg roku, trawiony tęsknotą, 
wrócił w dniu wczorajszym do Łodzi. 

Policja w porze nocnej wkroczyła do 
mieszkania Jagniątkowskiego, gdzLe za­
stała go pogrążonego we śnie. Jagniąt­
kowskicgo aresztowano i osadzono w 
areszcie przy urzędzie śiedczym. (p). 

Wyliczenia Komisji 
statystycznej 

są przedmiotem krytyki związków 
pracowniczych. 

Na ostatnlem walneni zebraniu pra­
cowników Instytucji użyteczności pub* 
licznej, które odbyło się w bieżącym ty ­
godniu, poruszono sprawę obliczań zmian 
kosztów utrzymania przez komisję sta­
tystyczną. W dyskusji stwierdzono, iż 
komisja ta tendencyjnie ustala zmiany 
kosztów utrzymania, biorąc jako podsta­
wę do obliczeń za każdym razem inne 
gatunki produktów, co v/ konsekwencji 
nie uaj» pełnego obrazu wzrostu dro­
żyzny. 

W związku z powyższem przyjęto u-
chwałę, protestującą przeciwko działal­
ności komisji statystycznej i postanowio­
no porozumieć się ze wszystkiemi związ­
kami celem wszczęścja wsnólncj akcji 
dla unormowania tych stosunków. (T). 

Magistrat Kupuje mająteK 
na kol on je letnie dla dzieci. 
Wczoraj wiceprezydent dr. Wietfńskł 

wraz z ławnikiem wydziału opieki spo­
łecznej p. Purtalcm udali sie do Inowło-
dza nad PJHcą celem obejrzenia tam grun 
tów, jakie zamierza magistrat kupić dla 
wydziału opieki społecznej. Grunta te 
mają być przeznaczone na budowę ko­
lonii letnich dla dzieci. 

Grunta te w zupełności nadają się dla 
przeznaczonego celu. Magistrat na naj-
bliższem posiedzeniu rady miejskiej zgło­
si wniosek o upoważnienie zarządu mia­
sta do zakupu tych gruntów. (T). 

Pp. Budzyner i HineKerg 
wpadli w konflikt. 

Sąd honorowy i prokurator 
Na Jediiem z ostatnich posiedzeń w 

gminie żydowskiej, prezes rady gminy 
sen. Budzyner nic podat ręki prezesowi 
zarządu gminy p. Mkicbcrgowi. W spra 
wie tej odbędzie się sąd honorowy, przy 
czem p. Budzynera zastępować będzie 
dyrektor S. Rygier, a p. Mincberg^ p, 
M. Zaks. 

Jak się dowiadujemy, do prokuratora 
przy sądzie okręgowym wpłynęła spra­
wa przeciwko kilku członkom „AgudyM 

z gminy żydowskiej, krórych prezes 
sen. Budzyner oskarża o rozpowszech­
nianie o nim fałszywych wieści i oszczer 
stwa. 

Senatora Budzynera zastępuje adw. 
poseł Grinbaum. (b). 
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Z powodu zgonu 

b. p. Moszka Arona Oksenberga 
wyraża współczucie Rodzinie 

F i r m a M i t l i n i G ó r a l s 

Komunista, czy obłąkany 
Decyzja sądowa w sprawie za­

bójstwa politycznego. 
„Republika" donosiła przed kilku 

dniami o sprawie sadowe] w Mińsku 
Mazowieckim, gdzie na ławie oskarżo­
nych zasiadł 28-ietni robotnik, Stanisław 
Sekular, który usilnie agitując za głoso­
waniem na listę komunistyczną nr. 13, 
otrzymał m. In. od robotnika Barucha 
Bornszteina przyrzeczenie głosowania 
na listę nr. 13. Po wyborach Born-
sztcin przyznał się Sekularowi, że przy­
rzeczenia nie dotrzymał. Wówczas Se­
kular postanowił się zemścić. Zaczaił 
się więc pod drzwiami mieszkania Born­
szteina i gdy ten wyszedł rzucił się na 
niego z nożem, zadając mu dwie rany, 
kładąc go trupem na miejscu. 

Na rozprawie sądowej Sekular zdra­
dzał cechy obłąkania. Obrońca jego więc 
postawił wniosek, któremu nie sprzeci­
w i ł się prokurator, oddania oskarżonego 
do zbadania psychiatrom. Sąd postano­
w i ! Sekuiara odesłać do Tworek. Wo­
bec tego rozprawa została odroczona. 

OSOBISTE. 
Rizeźbiara p. Marek Szwarc, zamiesz­

kały stale w Paryżu, zawitał na krótko 
do Łodzi. W lipcu wystawiać będzie w 
Kole polskich plastyków w Krakowie. 
Tej zimy wystawy Manka Szwarca w 
Berlinie, Kolonji i Dusseldorfie cieszyły 
się, zwyk łym im, powodzeniem. Obecnie 
wystawia artysta w Salon ides Tuileries 
w Paryżu. Wkrótce ukaże się książka, 
w języku francuskim, pióra słynnego kry 
tyka sztuki Louis Vauxcenes'a o dziełach 
Marka Szwarca. 

Przechodząc przez ul icę 
rozej rzy j się uważnie, uniK-

niesz Kalectwa i śmierci. 

chowany zo°laf 1 2 b P ° d l u ź ' c h ' e i ? ź k i c h cierpieniach zmarł w Łasku i tamte po-

K>. p. S z a j a C h ę c i ń s k i 
d ł u g o l e t n i kup iec in. Ł o d z i , p r z e ż y w s z y l a t 4 6 . 

o czem zawiadamiają pogrążeni w głębokim smutku 

Żona, dzieci, zięciowie, wnuczeK i rodzina 

Z powodu zgonu 

b p M . A . O k s e n b e r g a 
S. W O L F S O H . wyraża najgłębsze współczucie rodzinie 

Epidemia grypy w Łodzi 
szerzy się z zastraszającą szybkością. 

Epidemia grypy, która nawiedziła 
ostatnio nasze miasto, przybiera coraz 
bardzie] groźne rozmiary, szerząc się 
z niebywałą wprost szybkością. W o-
sta'tnim tygodniu kasa chorych zano­
towała około 800 wezwań dziennie do 
chorych na grypę. Nadto około 500 
chorych dziennie zjawia się w ambu­
latorium. Ogółem więc centrala kasy 
chorych zanotowała około 1300 za­

chorowań dziennie na grypę w ostat­
nim tygodniu. 

Ciekawe Jest również, że podczas 
gdy w śródmieściu epidemja grypy u-
stabilizowała się, t. zn. liczba zachoro­
wań nie wzrasta już, to na krańcach 
miasta a w szczególności na Bałutach 
i Chojnach grypa szaleje w zastrasza­
jący sposób. (T) . 

Jak sle dowiadujemy, władze woj­
skowe otrzymały zarządzenie o powoła 
niu z dniem 5 lipca na 8-tygodniowe 
ćwiczenia nauczycieli szkół powszech­
nych, urodzonych w latach 1904, 1905 
? 1906, oraz tycli z roczników 1902 I 
1903, którzy z jakichkolwiek powodów 
nie odbyli ćwiczeń w roku ubiegłym. 
Ćwiczenia te trwać będą od 5 lipca do 
25 sierpnia, poczem nauczyciele mają 
być zwolnieni automatycznie bez spe­
cjalnego rozkazu. 

Nauczyciele, których wcielenie w 
szeregi armii nastąpi w spóźnionym ter­
minie, winni odbyć wymagane pełne 
8-tygodniowe wyszkolenie, poczem bę­
dą oni Indywidualnie zwalniani, z wyjąt­
kiem wypadków b. ważnych, zasługują­
cych na uwzględnienie. Tym natomiast 
nauczycielom, którym już raz odroczo­
no terminy ćwiczeń, pod żadnym pozo­
rem w roku bieżącym odroczenia udzie 
ianc nie będą. (T) 

Sprawa bufosfanskiep 
wyznaczona na 5 lioca. 

Jak się dowiadujemy, sprawa prze­
ciwko b. kierownikowi I-ej brygady u-
rzędu śledczego w Łodzi Aleksandrowi 
Lutostańskiemu wyznaczona została w 
łódzkim sądzie okręgowym na dzień 
5-go lipca. 

Jak wiadomo, Lutostański oskarżony 
jest o dokonanie dwóch napadów ban­
dyckich. 

Przed kilku tygodniami sąd apela­
cyjny rozważał sprawę incydentalną co 
do zmiany środka zapobiegawczego 
względem oskarżonego J postanowił Lu-
tostańskiego zwolnić z aresztu prewen­
cyjnego za kaucją 5.000 złotych. 

Przewodnictwo nad obradami sado­
wem! obejmie sędzia Illinicz. W imieniu 
urzędu prokuratorskiego wystąpi proku­
rator Herman. 

Obrony oskarżonego podjął się adw. 
Hofmokl z Łodzi. 

Sprawa powyższa ze względu na o-
sobę oskarżonego wywołała w mieście 
wielkie zainteresowanie. 

Bieg kolarski 
W niedzielę dnia 17 czerwca 1928 r. 

odbędzie się bieg kolarski o tytuł m i ­
strza klubowego sekcji sportowej T-wa 
rzem. „Resursa" na rok 1928/29 na szo­
sie warszawskiej na dystansie 100 kim. 
Start 1 meta na Krzywin. Start o godz. 
7 rano. Wycieczka wyruszy na start z 
klubu o godz. 5.30 rano. 

W STOW. EKSPEDYTORÓW. 
W lokalu własnym Stowarzyszenia ekspedy­

torów transportowych ni. Łodzi odbyło sio w o-
statnlch dniach walne zebranie nadzwyczajne vi 
celu dokonania wyborów nowych władz stowa­
rzyszenia. Przeważająca większością głosów 
wybrani zostali: do zarządu: pp, Leon Rotbnml 
prezes (ponownie), Józef Fuks, vicc-prczcs (po. 
nownlc), U. Moticzyk, sokretarz (ponownie), E 
Aronowicz, skarbnik (ponownie), D. Rublnstcii 
gospodarz i I. Montac. członek zarządu. Do ko­
misji rewizyjnej weszli pp. Jakób Jaszunsld, S 
Goldkorn i M. Brodocki. 
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D ł u g honorowy. 
{Dtzieie preparatu Me~phar-"Mec-704h 

L i * pod pachnącą magnolią powie­
działa mi, co następuje. Mój uczeń, Da-
verrocs, bardzo dziwną drogą doszedł 
do fabryki i do produkowania aparatów 
elektromedycznych. W tem, co mu się 
zdarzyło, poznaję dawnego pechowca i 
przysłowiowego nieszczęśnika, o któ­
rym legendy i podania krążyć będą jesz 
cze długo w laboratoriach naukowych 
na kontynencie. 

Zaraz prawic po wojnie i rewolucji 
w roku 1922 — Daverroes (Dav ł) był w 
Chinach i Japonji. Przydzielono go do 
jakiejś europejskiej komisji epidemiolo­
gicznej. Poco im był fizyk—niewiadomo. 
Dość, że go wzięli. Dav i sprawował się 
podobno wcale nieźle, zjeździł kawał 
świata, pracował w szpitalach, rozwe­
selał chorych. Członkowie ekspedycji 
wyrażali się o nim bardzo pochlebnie. 
L i ł powiada, że pisał bardzo miłe listy, 
był z siebie zadowolony, wiedział, poco 
żyje na świecie. Rozwinął się, spoważ-
oiał. Oprzytomniał. 

Nagle szef owej wyprawy, głośny 
doktór Wind, zapada na tyfus i umiera. 
Kolekcję najciekawszych preparatów 
bakteriologicznych powierzył przed 
śmiercią swemu przyjacielowi i ucznio­
wi . Dav i pakuje zapieczętowane słoiki 
z tyfusem, dżumą, szkarlatyną i Innem! 
kulturami do torby skórzanej i wraca do 
Europy. Jedzie wpoprzek przez płoną­
cą Mandżurię, przez gorejącą Rosję, 
przez Polskę. Nie je, nie sypia po no­
cach. Ten straszny depozyt odbiera mu 
sen. Jest wreszcie u celu — Berlin, 

Friedrichstrassc. 
1 tu właśnie Wielki , Mistyczny, Ta­

jemniczy Pech (nie doktór, tylko to zło 
śliwę bóstwo, które go od lat prześla­
duje) przypomniał sobie o nim. Waliz­
kę zamieniają mu w ostatnim momencie, 
na dwy/CU, przy wysiadaniu z wagonu! 
Dav. przywozi do domu skórzaną torbę, 
w której jest kilka kołnierzyków, trochę 
bielizny jacgcrowsklej, dwie pary sta­
rych butów, kilo kiełbasy. 

Oczywiście alarm, popłoch. Poszuki 
wania, badania. Davj obleciał wszystkie 
Urzędy policyjne i biura detektywów 
prywatnych. Tygodnie całe biegał po 
ulicach wielkiego miasta i szalał. Źatrzy 
mywał dorożki, wskakiwał na stopnie 
samochodów, rzucał się pod tramwaje 
elektryczne. Wszędzie widział ową po 
pękaną walizkę z żółtej skóry. Ta wizja 
gnębiła go dniami 1 nocami. Napadał na 
najspokojniejszych ludzi, rewidował ba­
gaże na wszystkich .dworcach. Wresz­
cie oświadczył w biurze policji k rymi­
nalnej (Berlin, Alcksanderplatz), że żą­
da, by go aresztowano i wytoczono mu 
proces. Władze z iście niemiecką skru­
pulatnością zajęły się tą sprawą. Wałko 

} wailó kwestit,- po czasopismach specjal-
! nych i poruszano ją w seminariach uni-
j wersyteckich. Jak ten czyn zakwalifi-
jkować: Fahriaesslgkeit? Karygodne nie 
' dbalstwo? Pogwałcenie wyraźnych 
przepisów kolejowych? Wprowadzenie 
w błąd urzędników komory celnej? 
Przez dwa czy trzy dni. Dav, siedział 
nawet w areszcie. Wypuścili go. 

— Pan nam tu piękną nowelkę fanta 
styczną Wellsa opowiada — rzekł mu 
dobrotliwie sędzia śledczy. —. „The Sto 
len Baciilus" (Tauchnitz 3128). Nie mo­
żemy nikogo karać za delikty niepopeł-
nione, przestępstwa niedokonane. Gdy­
by dżuma w Europie wybuchła z pań­
skiej winy <— ha! wtedy co innego. Bę 
dzic pan siedział i to porządnie. Aż do 
tej chwili iest pan obywatelem niepo­
szlakowanym. Gnębią pana wspomnie­
nia jakiejś lektury kolejowej. Zwraca­
my pana rodzinie, społeczeństwu i za­
jęciom normalnym. Dowidzenia.., Niech 
pan — dla pewności — pogada z jakim 
freudystą. Może się to panu przyśniło? 

Dav. zaciął zęby. Stworzył instytut 
badawczy, stworzył fabrykę „Mephar' 
Jakby się czart wdał w te sprawy! 
Wszystko mu się udawało, wszystkie 
przedsiębiorstwa dawały zyski, kwi t ły 
rozwijały się. Szło, jak z płatka. 

Ale dyrektor i zasłużony twórca wie 
lu zakładów technicznych co pewien 
czas zamyka się w swoim pokoju... Zni 
ka z domu... Przebiera się w stare ła­
chy, krąży po zaułkach i norach... Od­
wiedza podejrzane knajpy, spelunki, ba­
ry na krańcach... kuma się z opryszka-
mi.... 

Kiedy gazety doniosą o zwykłej do­
rocznej epidemii, która gdzieś tam w po 
nurych mieszkaniach nędzarzy wybu­
chła, zjawia się natychmiast w zapo­
wietrzonej ruderze Dav., dyrektor Mc-
pharu. Ma własne auto ambulansowe. 
Wozi chore, rachityczne dzieciaki, roz­
daje prezenty, lekarstwa, pieniądze, 
ociera wodą kolońską rozpalone czoła. 
Dwa razy sam chorował, dwa razy był 
bliski śmierci. Nie szanuje się, nie za­
chowuje zwykłych środków ostroż­
ności.... Chce umrzeć. 

Nie będę chyba tego człowieka mo­

lestował o tubkę. Dźwiga większe brze 
mię, niż ja,... 

Widocznie., widocznie, szanowni pa 
nowie, każdy z nas ma jakiś wielki dług 
honorowy na sumieniu. I trzeba się śple 
szyć, bo termin upływa... Lada dzień. 

Tylko nie wszyscy chcemy płacić. 
Masz tobie. Nawet wzory matema­

tyczne profanuje! Jedną z piękniejszych 
formuł Lorentza - Einsteina wpakowa­
łem tu niepotrzebnie dla ukrycia molcb 
głupkowatych sentencji. 

A to maleństwo — Li* — patrzy na 
mnie wlclkicmi, wilgotnemi, cudnemu 
smutnemi oczami, ściska mocno moją rę 
kę i wierzy, że ja iestem cadykiem, cu­
dotwórcą, mogę Daverroeso\vi wrócić 
zdrowie i dobry humor, mogę fabrykę 
pchnąć na nowe tory... Patrzy na mnie 
i czeka.... 

15. V I . Piątek. Van der Linden jest 
świetnym bramkarzem w AFC, chlubą 
lekkiej atletyki i przyszedł niedawno 
pierwszy w biegu naokoło Berlina. Ale 
nawet ten zwycięzca posmutniał mi bar 
dzo, nie uwija się po podwórku w cza­
sie pauzy obiadowej, nic skacze przez 
paki, nie zjeżdża po poręczach schodów 
i nie plącze już rodzajów gramatycz­
nych. Mówi wolno, głosem przyciszo­
nym. Fabryka dudni jeszcze wesoło, pa 
sy biegają, koła wirują — cóż., wpraw­
ne ucho chwyta nawet w tym rytmie 
pewne szmery niepokojące, jak w tętnic 
chorego serca. Anewryzm. 

Mala Li £jcst tak strwożona, tak się 
boi o brata, że odwiedziła nas dzisiaj I 
przyniosła nam kwiaty. Kwiaty w fa­
bryce rur i transformatorów! Pccre-
boom przyczepił czerwony nakrapiany 
tulipan do szarego kitla, ja paradowa­
łem Z gałązką jaśminu. 

Mała znów patrzyła na mnie długo i 
uśmiechnęła się tak boleśnie... 

(D. c. n.). 
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abunek i gwałt 
popełniony przed wolną został wczoraj ukarany 

przez Sąd Okręgowy w Łodzi. 

JAN KIEPURA, 
znakomity śpiewak polski, po olbrzy­
mich triumiach w całym świecie przy­
był do kraju i da szereg koncertów 
w większych miastach, m. in. 1 w Łodzi. 

Rejesfraela nowych 
przedsiębiorstw 

w wydziale przemysłowym 
magistratu. 

% Jak wiadomo, z chwilą utworzenia 
wydziału przemysłowego przy magistra 
cie, wszystkie nowootwicrane sklepy i 
przedsiębiorstwa handlowe winny były 
rejestrować się w nim, zawiadamiając 
o rodzaju nowootworzonego przedsię­
biorstwa. Obowiązek rejestracji posia­
dały również wszelkie przedsiębiorstwa 
stare, w których nastąpiły zmiany czy 
to pod względem osobowym, czy tez a-
dresowym. 

Mimo to, jak zostało stwierdzone, 
bardzo wielu właścicieli nowootworzo-
nych przedsiębiorstw nie zarejestrowały 
się w wydziale magistratu, narażając się 
w ten sposób na kary, które w my41 usta 
w y sięgać mogą do 1.000 złotych grzyw 
ny względnie aresztu do 2 tygodni. 

Wydział przemysłowy magistratu o-
strzega osoby zainteresowane, by we 
własnym interesie zadośćuczyniły obo­
wiązkowi rejestracji. (T). 

Polskie samochody 
„Ursus" 

dla łódzkiej Kasy chorych. 
Wczoraj przybył do Łodzi na zapro­

szenie Kasy chorych prof. politechniki 
warszawskiej p. Taylor, wybitny znaw­
ca automobilizmu, który odbędzie z za­
rządem konferencję w sprawie zorgani­
zowania pogotowia automobilowego dla 
Kasy chorych. 

Kasa chorych nosiada 18 samocho­
dów, które nie wystarczają na jej po­
trzeby. 

Prof. Taylor wydać ma opinję co do 
zastosowania praktycznego polskich sa­
mochodów „Ursus", których pierwsza 
serja w liczbie 50 wypuszczona została 
na rynek dopiero w zeszłym tygodniu. 
O ile samochody te okażą się w użyciu 
praktyczne, łódzka Kasa chorych zaku­
pi nranspoTt tych samochodów. (T). 

P e n s j e pabianickich 
d o z o r c ó w : 

od 5—17,5 zi tygodniowo. 
W związku z zatargiem, laki wyniki na tle 

fawarcia umowy między dozorcami a właścicie­
lami nieruchomości w Pabianicach odbyło sio po 
siedzenie nadzwyczajnej komisji rozjemczej. 

Po rozpatrzeniu warunków życiowych dozor­
ców w Pabianicach, komisja rozjemcza zadecy­
dowała następujące stawki tygodniowo: Dla do. 
zorców [-ej kategorjl 17.50, I I kategorii 11.50, 
IH-eJ kategorii 8 zł. i IV kategorjl 5 zl, przy­
czem za dostarczanie wody lokatorom bez uży­
cia motoru — 50 proc. dodatku, (p) 

Dyżury aptek. 
Dziś w nocy dyżurują apteki: N. Ep-

sztclna (Piotrkowska 225), M. Barto­
szewskiego (Piotrkowska 95), M. Ro-
zenbluma (Cegielniana 12), Gorfeina 
(Wschodnia 54) .1. Koprowskiego (No-
womieiska 15). (b> 

Niezwykłą sprawę rozważał w dniu 
wczorajszym łódzki sąd okręgowy. 

Na ławie oskarżonych zasiedli dwaj 
osobnicy: Feliks Dzlerzgwa i Feliks 
Junkiewicz, którzy odpowiadali przed 
sądem za zbrodnię dokonaną w Łodzi 
w roku 1912-ym, a więc przed 16-tu 
laty! 

Złoczyńcy w czasie popełnienia zbro­
dni byli młodzieniaszkami. Dzierzgwa 
miał bowiem wówczas 19 lat, Junkie­
wicz zaledwie 17... Dziś, gdy nadszedł 
czas odpokutowania za dawne grzechy, 
obydwaj są „ w kwiecie wieku" — pier­
wszy ma lat 35, drugi 33... 

• 
Dziwne były koleje tej sensacyjnej 

sprawy. Przestępstwo dokonane zo­
stało w początkach grudnia 1912 roku, 
sprawców wykryto 24 lipca 1913 roku, 
rosjanie, uciekając z Łodzi, zabrali ze 
sobą wszystkie akta sądove, które za­
wieźli w głąb Rosji, dopiero* niedawno 
bolszewicy przysłali do Polski pięć wa­
gonów aktów sądowych, wśród których 
znalazła się również sprawa Dzierzgwy 
Junkiewicza i ich towarzyszy. 

Większość świadków w tej sprawie 
wymarła w czasie zawieruchy wojen­
nej, wielu zginęło bez wieści, umarł ró­
wnież jeden ze wspólników zbrodniarzy 
— Feliks Józefiak, co do którego spra­
wę umorzono; niewiadomo, gdzie prze­
bywają trzej inni współwinowajcy — 
Franciszek Gola, Bolsław Kostrzewski i 
Józef Kubicki, za którymi wysłano listy 
gończe. 

Pozostali tylko dwaj przedwojenni 
„kawalerowie księżyca" Dzierzgwa i 
Junkiewicz, którzy mieli możność prze­
konania się, źe niema na świecie winy 
bez kary. 

Zbrodnia gwałtu. 
Treścią tej nlezwykel sprawy była 

następująca zbrodnia: 
Zamieszkały przy ul. Piotrkowskiej 

256 Aureli Forklert przed wyjazdem za­
granicę zwrócił się do swego przyjacie­
la, Stefana Różalskiego, z prośbą, aże­
by w czasie nieobecności Forkicrta no­
cował w jego mieszkaniu. Różalski zgo­
dził się i dnia 8-go grudnia 1912-go roku, 
jak zwykle, udał się do mieszkania For-
kierta o godzinie pół do dziewiątej wie­
czorem, by tam przenocować. 

Gdy Różalski wszedł na schody, za­
uważył, że drzwi mieszkania były ot­
warte. Przypuszczając, że Forklert 

wrócił już z zagranicy, nie zwrócił na 
ten szczegół uwagi i spokojnie wszedł 
do kurytarza, lecz w tej chwili z ciem­
nego kąta wypadło trzech drabów z 
twarzami usmarowanetni sadzą, uzbro­
jonych w rewolwery, nóż i siekierę, któ 
rzy rzucili się na Różalskiego i grożąc 
śmiercią, kazali mu milczeć. 

Po splądrowaniu mieszkania bandy­
ci skrępowali Różalskiego sznurami, za­
pchali mu usta szmatą i zbiegli. 

W tym samym czasie z sąsiedniego 
mieszkania, znajdującego się nad miesz­
kaniem Forkierta i należącego do Adol­
fa Klemana, wyszedł na schody krewny 
Klemana, August Szwalew, który na w i ­
dok nieznanych osobników, stojących 
przy mieszkaniu Forkierta i uzbrojonych 
w rewolwer oraz ki j , wszczął alarm, u-
ciekając czemprędzej z powrotem do 
mieszkania. Słysząc krzyk Szwalewa, 
oraz chcąc się dowiedzieć, co się stało 
Kleman schwycił rewolwer I otworzył 
okno, lecz w tym momencie usłyszał 
skierowany w jego stronę strzał rewol­
werowy. Nie mogąc dostrzec z powodu 
ciemności przestępców, Kleman wy­
strzelił dwukrotnie na chybił - trafił, 
chcąc w ten sposób wywołać alarm. 

W odpowiedzi na te strzały rozległ 
się zdała jeden strzał, dany przez ucie­
kających przestępców, którzy zdołali 
umknąć. 

Jak się później okazało, zostały zra­
bowane z mieszkania Forkierta: zwierz­
chnia odzież Forkierta i jego żony, bieli­
zna, złote i srebrne wyroby — ogólnej 
wartości 1020 RUBLI, 
przyczem stwierdzono, że przestępcy 
popsuli zamek u jednej z szaf, gdzie znaj 
dowały się skradzione rzeczy, zamek 
zaś od drzwi jak również same drzwi 
nie były uszkodzone. 

Aresztowanie winnych. 
Taki był prolog wczorajszej rozpra­

wy sądowej. 
Minęło osiem miesięcy. Mimo wszczę­

tych przez policję rosyjską poszukiwań 
nie udało się natrafić na ślad zbrodnia­
rzy. 

Dopiero 24 lipca 1913 roku areszto­
wany przez funkcjonariuszy urzędu śled 
czego w Łodzi Michał Płotka, jako po­
dejrzany o dokonanie różnych prze 
stępstw, oznajmił starszemu przodowni­
kowi Francmanowl, iż znajomi jego Fe­
liks Dzierzgwa, Feliks Junkiewicz, Fran 
ciszek Gola i Bolesław Kostrzewski do-
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konali zbrojnego napadu na mieszkanie 
Forkierta. 

Plotka dodał, że o napadzie tym po­
wiedzieli mu Dzierzgwa, Junkiewicz I 
Gola nazajutrz po dokonaniu włamania. 
Zbrodniarze zwierzyli się również, zt 
podczas napadu związali jakiegoś męż­
czyznę i następnie uciekli, zabierając ze 
sobą zrabowane rzeczy, przyczem 
Dzierzgwa wystrzelił z.rewolweru dw i 
razy, gdyż do nich ktoś strzelał. 

Mając te dane policja aresztowała 
Dzicrzgwę, który przyznał się do popeł­
nionego przestępstwa i wyjaśnił, że Ku­
bicki otworzył drzwi zapomocą wyt ry ­
cha, poczem do mieszkania weszli Ku­
bicki, Józefiak oraz Dzierzgwa, pozo­
stali zaś czekali na podwórzu, stojąc na 
straży. 

W chwili, gdy wiązali tobołki z łu­
pem wszedł do mieszkania Różalski, 
którego związali, bojąc się, by R. nie 
wszczął alarmu, poczem cała szóstka 
uciekła w stronę ulicy Milionowej. 

Część zrabowanych rzeczy wziął ze 
sobą Józefiak, pozostałe rzeczy została 
porozrzucane przez nich podczas ucie­
czki. 

Gola, Junkiewicz, Józefiak i Ko­
strzewski przyznali się również do u-
działu w napadzie I potwierdzili zezna­
nia Dzierzgwy, przyczem Józefiak zo> 
znał, że zrabowane rzeczy sprzedał We­
ronice Grzegorzewskiej i Antoninie o-
raz Ludwikowi Gajzler, ostrzegając Jed­
nak te osoby, iż rzeczy te pochodzą a 
rabunku. 

Podczas rewizji, przeprowadzonej 
u Grzegorzewskiej i Gajzlerów, odnale­
ziono skradzione rzeczy, lecz paserzy 
zeznali, że Józefiak sprzedał im te przed 
mioty jako swoje. 

Wymuszenie czv bafkif 
Tak się przedstawia owa sprawa Kt; 

świetle dochodzenia wstępnego, gdy do* 
szło jednak do badania przez sedzieg# 
śledczego, sprawa przyjęła zupełnie in­
ny obrót. 

Oskarżeni, badani przez sędziego 
śledczego, nie przyznali się do winy, o-
świadczając, że podczas dochodzenia 
policyjnego przyznali się do zarzucane­
go im przestępstwa dlatego, 1/^ policja 
wymusiła na nich zeznania przy pomo­
cy pięści. 

Oskarżeni dodali, że Płotka jest na 
nich zły z powodu jakiejś bójki i dlate­
go zadenuncjował Ich w urzędzie śled­
czym. 

Akt oskarżenia w tern bronieniu zo­
stał sporządzony 8 lipca 1914 rjoku. 

Oskarżonych, jak zaznaczyliśmy, by 
ło sześciu, lecz jeden zmarł, trzech zni­
kło bez śladu, na ławie oskarżonych za­
siedli więc wczoraj tylko Dzierzgwa 1 
Junkiewicz. 

Przewód sądowy. 
Przewodniczył obradom wczoraj­

szym sędzia Illinicz, asystowali sędzio­
wie Wilecki i Ławacz. Oskarżał proku­
rator Herman. 

Ławę obrońców zajęli adw. Rafał 
Kcmpner (obrońca Dzierzgwy) i adw. 
Maków (obr. Junkiewicza). 

Oskarżeni do winy się nie przyznają, 
potwierdzając zeznania złożoue w swo­
im czasie u sędziego śledczego. 

Dzierzgwa dodaje ponadto, że zo­
stał aresztowany w 1913-ym roku z roz­
kazu jednego z wyższych urzędników 
rosyjskich, który umizgał się bez wza­
jemności do jego siostry i w ten sposób 
chciał się zemścić na rodzinie Dzierz­
gwy. 

Przed sądem zeznawali tylko dwaj 
świadkowie, którzy kupili od oskarżo­
nych garderobę, poczem przewodniczą­
cy odczytał zeznania świadków, którzs 
już nie żyją. 

Po przemówieniach prokuratora i o-
brońców sąd wydał wyrok, któr««o mo­
cą Junkiewicz skazany został na 3 lata 
domu poprawy z zaliczeniem aresztu 
prewencyjnego, Dzierzgwa zaś na 2 łata 
6 miesięcy więzienia z zaliczeniem 20 
miesięcy aresztu prewencyjnego, przy­
czem pozostałą częSć kary darowano 
mu na zasadzie amnestii. —fas— 
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Teatr rewji w „Casinie". 
Dziś przedostatni dzień rekordowej 

rewji „...i pana też!..." pióra dr. Pietra­
szka, Toma, Refrena, Domara i in. 

Z przyczyn technicznych rewja ta 
schodzi z afiszu w pełni powodzenia, al­
bowiem na wczorajszych dwóch przed­
stawieniach sala była kompletnie wy­
przedana. 

Magnesem, przyciągającym publicz­
ność łódzką do teatru rewji w „Casinie" 
jest zarówno pierwszorzędny zespół z 
p. Gierasieńskim i Borońskim na czele, 
jak również doskonały pod każdym 
względem program obfitujący w dowci­
pne skecze i wysoce artystyczne sceny 
baletowe. 

Jednocześnie kończą się już intensy­
wne przygotowania do jutrzejszej pre-
mjery trzeciej rewji, której tytuł trzy­
many jest narazie w tajemnicy; 

Obóz instruktorski u. F. 
Kto może się zapisać? 

W miesiącu lipcu D. O. K. V i i orga­
nizuje w m. Kurnik 5-cio tygodniowe 
obozy instruktorskie wychowania fizy­
cznego dla członków klubów sporto­
wych i organrzacyj przystosowania woj 
skowego. 

Termin otwarcia obozów 10-go iipca, 
Kandydaci do obozów winni odpowia­
dać następującym warunkom: 1) ukoń­
czony 18 rok życia; 2) świadectwo z 
ukończenia 4 klas szkoły powszechnej; 
3) ukończenie kursu w ośrodku W . P. 
w obozie, lub odpowiednie przygotowa­
nie sportowe w klubach sportowych, 
względnie wybitna praca dwuletnia w 
przygotowaniu wojskowem; 4) uzyska­
nie minimalnych wyników sprawności 
fizycznej (bieg 100 m. — 14 sek.), skok 
wdał — 4.25 m., rzut granatem — 25 m., 
bieg 800 m. — 2 m. 45 sek.); 5) pozwo­
lenie rodziców ewentualnie opiekunów 
na wyjazd do obozu (dla niepełnolet­
nich); 6) pisemne zobowiązanie (dla nie 
pełnoletnich rodziców względnie opie­
kunów) do zwrotu kosztów utrzymania 
w razie samowolnego opuszcerria obozu 
Uib wydalenia. 

Podania składać do komendanta ob­
wodowego P. W. 28 p. S. K. mjr. Za­
błockiego Leszno 9 (koszary 28 p. S. K.) 
do dnia 23. V I . r. b. 

Bliższych wyjaśnień udziela kance­
laria komendanta obwodowego P. W. 
28 p. S. K. codziennie od god'z. 9-ej do 
godfc. 16-fcj. ' • , 

OSOBISTE. 
P. Sfcfanja Klozenberżanka, dypl. arch. 

Państw. Szkoły Sztuki stosowanej, po 
powrocie z Wiednia, wznowiła pracę 
swego biura architektury wnętrz. Biu­
ro mieści się w Łodzi, przy. ul. Sienkie­
wicza 3-5. tel. 5-53. 

Klęska burzy na Wileńszczyźnie. 
Piorun trafił w elektrownię.—Ofiary w ludziach.— 

Wieś zniszczona przez wodę. 
Z Wilna donoszą: 
Nad Wilnem przeciągnęła w godzi­

nach wieczornych nadzwyczaj gwałtów 
na burza, która poczyniła w mieście i 
okolicy wielkie straty. Kilka piorunów 
uderzyło w różnych punktach miasta, a 
jeden z nich 

trafił w elektrownie miejska. 
W mgnieniu oka przewodniki elek­

tryczne oraz dynamo miejskie zostały 
uszkodzone i miasto pogrążyło się w zu 
pełnej ciemności. Dopiero po up ływa 
przeszło dwuch godzin pospiesznej re­
peracji szkody naprawiono i przywró­
cono miastu oświetlenie. 

W całym powkćic wileńsko-trockini 
niemal wszystkie 
drogi zostały zrujnowane i podmyte. 

W kilku gminach uderzenia piorunów 
•wznieciły groźne pożary. We wsi Brud­
no 

piorun uderzył w dom, 
zabijając na miejscu kobietę właz z 
dwojgiem nieletnich dzieci. 

Wskutek ulewy tak gwałtownej, że 

przez pewien czas na krok przed sobą 
nie można było nic odróżnić, poza ścia­
ną wody, wszystkie rzeki i strumienie 
katastrofalnie szybko wezbrały. 

We wsi O trok i 
wezbrane wody zalały zupełnie 12 do-' 

mów. 
Napór wezbranych wód był tak potęż-
try, że część zalanych domów runęła, a 
szczątki zostały uniesione przez fale. 

Ludność uc iek ław panicziwm przestra­
chu. 

Troje dzieci 
zaginęło w nurtac rwiących z szaloną 
szybkością wód. 

Nieopodal granicy litewskiej we wsi 
Wieliczkowo od pioruna 

zapalił się las. 
Potężny wicher rozniósł płomienie na 
dużej przestrzeni. — Ponieważ burza 
szalała wieczorem, na niebie rozlała się 

olbrzymia łuna. 
Las spłonął na przestrzeni 4 kilometrów 
kwadratowych. 

lis I 

Reprezentacja ™ 
P.K.O w Łńzl 

Reprezentacja Działu Ubez­
pieczeń życiowych P.K.O. zostaje 

itnriizliiuut2traiii.il. 
w lokalu Polskiego Banku Prze­
mysłowego pr/y ul. Piotrkow­
skiej róg Cegielńianej. W go­
dzinach biurowych (10 — 2-ej). 
Reprezentacja udziela wszelkich 
informacji oraz z a ł a t w i a 
wn iosk i ubezp ieczen iowe 
k l i jente l i . 

W n i o s k i ubezpieczeniowe 
będą przyjmowane również na 
mieście przez odpowiednio upo­
ważnionych agentów. 

P.K.O. zawiera umowy ubez 
pieczeniowe bez badania lekar­
skiego do wysokości 10.000 zł. 
w złocie. Dla ubezpieczeń gru­
powych, stowarzyszeń i związków 
specjalne warunki. 

W godz. 3—5 po poł. informacje 
udzielane będą w gmachu P.K.O. przy 
ulicy Narutowicza 45. 

3-Iefnia dziewczynka 
spadła z III-go piętra 

na podwórze. 
Nieszczęśliwy wypadek zdarzył się 

wczoraj o godzinie 9-ej wieczorem przy 
ul. Gdańskiej 76. 

Na trzeciem piętrze z oficyny miesz­
ka tam rodzina robotnicza państwo 
Szumorowscy, posiadający trzyletnią 
córeczkę Teosię. 

W dniu wczorajszym w godzinach 
wieczornych Teosia bawtta się na ok­
nie, przez nikogo nie strzeżona. 

Nagle z podwórza rozległ się prze­
raźliwy krzyk. Teosia, wychylając się 
z okna, straciła równowagę i 

z wysokości trzeciego piętra spadła 
na podwórze. 

Dziecko cudem tylko uszło śmierci. 
Zawezwany lekarz pogotowia skonsta­
tował siilne uszkodzenie ciała i w sta­
nie ciężkim odwiózł dziecko do szpitala 
Anny-Marji. 

Kolporterka fałszywych monet 
pochwycona została na gorącym uczynku. 

Chłopi sprowadzający do Łodzi i sprze 
dawający na rynkach naszych nabiał, od 
dłuższego czasu zwracali się do policji 
z zażaleniem, że'gdy po targu czynią w 
okolicznych Sklepach zakupy, spotykają 
się z odmową przyjmowania za nabyty 
towar pieniędzy, które mają być fałszy­
we. • 

Kierownik brygady wydziału śledcze­
go p. komisarz Mika, wyfdieflegował 
swych wywiadowców na wszystkie ryn 
ki łódzkie. 

Na Wodnym Rynku, jeden z wywia­
dowców zaobserwował sprzeczkę mię­
dzy jednym z chłopów, a kobietą. Po­
nieważ Motnia przybieroła poważne roz­
miary, wywiadowca podszedł do sprze­
czających się z zamiarem ingerowania. 
W tej chwil i spostrzegł, że kobieta owa 
usiłowała wręczyć za nabyty nabiał 
chłopu, Antoniemu Kacsprzyctoemu, za-
inresizikałemu w Konstantynowie, jedno, i 
dwuzłotową monetę o podejrzanym cha­
rakterze. 

Ody wywiadowca .usiłował kobietę a-
resztować, rzuciła sie ona do ucieczki a 
wywróciwszy po drodze kobiałkę z na­
białem, upadła. Ujęto ją i usiłowano do­

prowadzić do komisariatu. 
Po drodze przy zbegu ulic Targowej 

1 NarutdwiicZki, kobieta owa z zanadrza 
wydobyła garść monet jedno i dwuzło-
towych i rzuciła je do rynsztoka. Oka­
zało się, że są to fałszywe monety kilwu-
złotowe (8 sztuk) i jednoztotowc (13 
monet). 

W komisariacie stwierdzono, że aresiz 
towaną jest Marja Olczylk, zairmeszlkała 
w Łodzi przy ul. Nitstkiej 5. 

Aresztowaną przesłano do daktylo­
skopii wydziału śledczego, gdzie okaza­
ło się, że Olczykowa jest notowana dwu 
krotnie za puszczanie w obieg fałszy­
wych monet, raz w lutym. 1926 r. w s k ł a 
dzie Win i wódek Bttfwy (róg Głównej i 
Kańskiego), drugi raz w czerwcu tegoż 
roku we .ws i Biała, powiatu Kowóskie-
go, gdzie usiłowała za 75 fałszywych 
monet nabyć wieprza od niejakiego An­
toniego Michalaka. W obykjhyu. wypad­
kach, Olczytkowej udało się slbiec -i po­
licja wszczęła poszukiwanie. 

Szczegóły rewizji, jaka przeprowadzo 
na została w mieszkaniu Olteykowej są 
trzymane narazić w rajeirmicy ze wzglę­
du na toczące się dochodzenie, (p). 

ZE SPORTU. 

Szermiercze zawody 
o mistrzostwo Armii. 

w; ™.rwtzei wielkie! rewji I W zawojach mota waąć 
apo r t owT^rSoa ie si, 3 d ^ T * # * *™«ł— 
całego tygodnia, poczynając od dnia 16 
czerwca r. b. pod nazwą „Wojewódzki 
Tydzień Sportowy" odbędą się w Łodzi 
wielkie zawody szermiercze o mistrzo­
stwo Województwa Łódzkiego. Zawody 
zostaną przeprowadzone w dniach 19 i 
20 czerwca r. b. według następującego 
programu w trzech konkurencjach: na 
florety, szpady i szable, (dnia 19 czerw­
ca godz. 9 rano — półfinały we flore­
tach, tegoż dnia o godz. 16-ej półfinały 
w szpadach. Dnia 20 bm. o godz. 9-ej ra­
no płfinaly w szablach. Spotkania półfi­
nałowe odbędą się w sali gimnastycznej 
szkoły powszechnej przy ul. N.-Targo-
wej 24. W dniu 20 czerwca o godz. 8-ej 
wiecz. w sali Filharmonii, Narutowicza 
20, odbędą się spotkania finałowe we 
fleretach, szpadach i szablach. 

udzia ł 
niesto-

warzyszem mieszkańcy województwa 
łódzkiego. Zgłoszenia kierować należy 
do por. Kużnickiego — Łódź, DOK. 4., 
A l . Kościuszki 67. Zawodnicy przybywa 
ją do Łodzi na własny koszt. Zawody zo 
staną przeprowadzone w myśl przepi­
sów Polskiego Związku Szermierczego. 
Komisję sędziowską wyznaczy sekcja 
szermiercza WKS. Kierownictwo zawo 
dów spoczywa w rękach zasłużonego 
działacza na niwie sportowej, sekreta­
rza wojewódzkiego komitetu w i. kpt. 
Marszałka. 

Przechodząc przez ul icę 
rozetrzyj się uważnie, un ik ­

niesz kalectwa i śmierci . 

Siostra podpaliła 
zagrodę brata. 

Z Warszawy donoszą: 
Między zamcżn\m gospodarzem w$ł 

Podmyszydła pod Radzyminem, Stanistl 
Kaczorowskim i jego zamężną siostra 
Marjanną Gałązką, toczył się od dłuż« 
szego czasu zacięty spór o podział m» 
jątku po oicu. 

Wczoraj w nocy w zagrodzie KaCzi 
rowskiego wybuchł pożar. Palił się dom 
mieszkalny. Ogień w porę spostrzeżono 
i opanowano. Spaliła się część domu. , 

Podczas akcji ratunkowej dostrze­
żono uciekającą przez pola Gałązkę, 
Schwytano ją i oddano w ręce policjLJ 
Przyznała się do podpalenia. 

Watka Boska z aniołem. 
Ludzie wierzą w cudowne zjawisko 

Ze Lwowa donoszą: \ 
Mieszkańcy wsi Kamienna Góra pod 

Lwowem znajdują się od kilku dni pod 
wrażeniem wiadomości, iż w lesie tam­
tejszym na polanie ukazała się W ł a d y 
stawowi Rodzińskiemu Matka Boska w; 
towarzystwie anioła. Opowiadanie Ro­
dzińskiego wzbudziło powszechną wia­
rę. Na miejscu, wskazanem przez nie* 
go, gromadzą się t łumy ludności z Ka­
miennej Góry i wsi sąsiednich, modląc 
się i śpiewając pieśni nabożne. 

Sprawą zainteresowały się władzo 
kościelne. 

Pijany szofer 
sprawcą katastrofy 

samochodowej, 
Z Warszawy donoszą: 
Na szosie pod Młocinami wydarzyła 

się katastrofa samochodowa. Auto Nr. 
21896, prowadzone przez Piotra Gostka 
(Konduktorska 6-8) wskutek nadmiernej 
szybkości na zakręcie wywróci ło się, u-
legając rozbiciu. Pasażerowie Michali­
na Matcrko (Gdańska 5), z córką Haliną 
oraz Franciszek Brzeziński (Przemysło­
wa 8) odnieśli rany. Dochodzenie stwier 
dziło, że szofer był pijany. 

• TECHNICZNYCH. 

'Mów PIANÓW BUDOWLANYCH J.'Slli 
na papierach iwlatrocrulych.^^ " t 

POZyn/WNYCH, NEGATYWNYCH 
i OZAUDOWyCH Tytonywa 

ZAKŁAD KLISZ 
0 RUKLAMOWVO» 

1 1 - 7 2 . P.ohWska N; flOQ. 

o 

w potężnym 
dramacie p.t. 

\\i Szampańska farsa, tryskająca werwa i humorem, po­
budzająca każdego widza do huraganu śmiechu p. t. 

wy następca Janingsa 
^ ^ Dumny markiz szanlaiowany przez karierowicza... 
• M Chciwy zaszczytów i blasków parwenjusz ulega uczu­

ciu miłości.* ' Tragiczna pieczęć milczenia rozstrzyga 
losy bohatera... Za pieniądze szczęścia nic kupisz... 

Dziś i d n i nas tępnych 

Wie lk i podwójny program. 

I) IGO SYM y f i S S ! . . DOLLY D0VIS
 p$jpg? R. KLEIN-ROGGER ^S£^S& 

^ 9 I C A, BI A, R E T 
„Pięciu Ojców i Córeczka'' 

W rolach g l . : B e ł t y B r o n s o n , Lu iza D r e s s e r , F o r d S t e r l i n g i snni. 
Początek seansów o godz. 4 i pół, w soboty, niedziele i święta o godz. 1-ci. Ceny inlejsc W n i e d z i e l e , ś w i ę t a I s o b o t y Od SO gr 

O r k i e s t r a p o d dyr. p, R. K A N T O R A . 
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Rząd i doradca amerykański. J ^ J * £ « L . 
Żadnego konfliktu na tle pożyczki łódzkiej nie było. 

Ostre kontury sprawy łódzkiej poży 
czki zatarły się wskutek wiadomego 
prowizorycznego rozwiązania jej przez 
rząd względnie, działający z polecenia 
rządowego, Bank gospodarstwa krajowe 
go. Pozwala to nam w tej chwili omó­
wić w atmosferze większego spokoju 
niektóre nieprzyjemne zjawiska, które 
towarzyszyły tej sprawie. 

Gdy rozeszły się wiadomości o kom­
plikacjach w terminie pożyczki, opd-
nieslono alarm. Podobno, że pożyczce 
„sprzeciwił" się doradca amerykański i 
że na tle tego rzekomego sprzeciwu po­
wstał „konfl ikt" pomiędzy rządem Rzpli-
tej a p. Dewey4em. Rząd ogłosił sprosto­
wanie; twierdząc że sprzeciwu i konflik 
tu nie było i nie mogło być. 

( Ponieważ jak zwykle tak i tym ra­
sem sprostowania oficjalne nie mogły 
całkowicie zatrzeć pierwszego wraże­
nia wypada jeszcze do sprawy owych 
^konfliktów" pożyczkowych w ogólnoś­
ci wrócić. 

Przedewszystklem ma rząd zupełną 
rację, twierdząc iż konfliktu nie tylko 
nie było ale i nie mogło być. Przez kon­
flikt bowiem — zdaniem naszem — mo­
żna uważać tylko takie nieporozumienia, 
które powodują stosownie do przepisów 
części IH-ciej planu stabilizacyjnego ar­
bitraż między rządem a doradcą. W 
tych tylko wypadkach pogląd rządu i 
doradcy ma wartość niejako współmier­
na, czego następstwem jest konieczność 
wdrożenia specjalnej procedury pojed­

nawczej dla uzgodulcnia sprzeczności 
tych poglądów. 

Jest dla każdego, kto umie czytać 
teksty prawa, oczywlstem, że sprawa 
pożyczki samorządowej nie może dać 
podstawy do żadnego postępowania po­
jednawczego pomiędzy rządem a dorad­
cą amerykańskim. 

W punkcie 3-cIm cz. I I planu stabili­
zacyjnego czytamy bowiem: między in-
neml: 

„Jednakowoż rząd może zaciągać po 
życzki na cele produkcyjne po uprzed-
tiiem zasiągnięciem opinji doradcy (wspo 
umianego niżej), który zakomunikuje mu 
swoją opiuję o charakterze doradczym 
co do proponowanej operacji pożyczko­
wej, o ile dotyczy to wykonania niniej­
szego planu. Ponadto zanim zostanie za­
twierdzona jakakolwiek zagraniczna po­
życzka, gwarantowana przez rząd albo 
jakakolwiek zagraniczna pożyczka sa­
morządowa, rząd zasiągnie opinji dorad­
cy który zakomunikuje mu swoją oplnję 
w sposób wyżej przewidziany". 

Ż tego całkiem niedwuznacznego tek 
stu widać w każdym razie, że w spra­
wie pożyczki samorządowej, podobnie 
jak w sprawie państwowe] pożyczki na 
cele produkcyjne, doradca wypowiada 
tylko oplnję, całkiem nikogo niewiążącą 
i to tylko w tem co dotyczy wykonania 
planu stabilizacyjnego. Gdzież tu więc 
mogą być jakieś sprzeciwy, a tymbar-
dziej to, co nazywa się „konfliktem"? 

Nie wyobrażamy sobie wcale, by za­

wsze I we wsżystkiem z miejsca nastę­
powała jednomyślność wyobrażeń, po­
glądów i przekonań pomiędzy naszym 
rządem a doradcą. Rząd składa się z lu­
dzi i doradca też jest człowiekiem — oto 
prosty powód, dla którego jest to nie-
możliwem. 

Nie chcemy tutaj przesądzać czy w 
kwestii celowości emisji pożyczek niie-
szkoniono • budowlanych na rynku ame­
rykańskim panuje już w tej chwiii całko­
wita czy niecałkowita zgoda między do 
radcą a naszym rządem. Jest to kwestja 
nawet dla znawców bardzo trudna. U-
bocznie zwracamy uwagę, że Niemcy, 
a więc najlepiej wprowadzony na rynku 
nowo-jorskim klijent europejski, nie ry ­
zykują wykorzystywać tego rynku dla 
celów finansowania budownictwa miesz 
kainowego ze względu na pewne uprze­
dzenia tamtejszych finansistów. Nie dzi­
wilibyśmy się przeto gdyby w tej ma­
terii zgodność poglądów rządu i dorad­
cy nastąpiła nie odrazu, a dopiero po pe­
wnym czasie. 

Powtarzamy, że od tego czy zgoda 
taka już jest czy jej jeszcze niema — 
abstrahujemy. Gdyby — co oby się nie 
stało — powstały kiedy nieporozumie­
nia wymagające arbitrażu, trzeba będzie 
o nich mówić ostrożnie i delikatnie. Tak­
tu i delikatności w publicznem traktowa 
niu stosunków między rządem Rzplltej 
a doradcą amerykańskim wymaga nasza 
pozycja na światowym rynku finanso­
wym. Dr. A. Z. 

Wojnę celną z Polską 
pragnie Litwa zaostrzyć jeszcze 

bardziej. 
Kowno, 13 czerwca. 

Na posiedzeniu kowieńskiej izby han 
dlowej przemysłowiec Bajlokajtis wska­
zał na zalew rynku litewskiego przez to 
wary polskie. Większa część importo­
wanej przez Litwę — zdaniem mówcy 
— nafty, cukru, cementu oraz towarów 
tekstylnych pochodzi z Polski, wobec te 
go Bajlokajtis zażądał wprowadzenia w 
odniesieniu do tych towarów świadectw 
pochodzenia, celem umożliwienia kon­
trol i . Prezes izby handlowej oświad­
czył, w swej odpowiedzi, że począwszy 
od 1 października r. b. wejdzie w życie 
30 proc. podwyżka ceł na towary, po­
chodzące z krajów, z którymi Litwa nie 
posiada traktatów handlowych, pozatem 
Ministerstwo Skarbu ma możność pod­
wyższenia w każdej chwili tych ceł do 
300 proc. W ten sposób będzie można 
zamknąć rynek litewski dla towarów pol 
skich. 

CŁA OCHRONNE DLA FRANCUSKIEGOl 
PRZEMYSŁU ELEKTK. 

Paryż, 13 czerwca. 
Wytwórcy artykułów elektrotechniczych. 

Specjalnie małych motorów oraz elektrycznych 
aparatów dla gospodarstwa domowego, zło­
żyli w ministerstwie handlu prośbę, o wprowa-. 
dzenie ceł ochronnych. Przemysł ten, dopiero 
po wolnie we Francji powstały, dla utrzyma­
nia się na powierzchni chroniony musi być 
przez cla w wysokości conajmnlej 25—30 proc. 
jak domaga się tego wprawdzie bez skutku na 
początku rokowań z traktat handlowy francu­
sko - niemiecki. Również rozpoczęte w lutym 
bieżącego roku zniżanie ceł na elektryczne apa 
raty gospodarstwa domowego będzie anulo­
wane. 

ROSJA EKSPORTEREM ZAPAŁEK. 
'• Z sprawozdania duńskiej fabryki zapałek 

dowiadujemy sie. że Rosja rozpoczęła na wiel­
ką skalę eksport zapałek do Danjj i ofiaruje je 
o 30 proc. taniej od cen krajowych. Przemysł 
duński ponosi z tego powodu dotkliwe straty. 

Rząd sowiecki przedsięwziął także nowe 
środki w celu rozszerzenia zbytu zapałek ro­
syjskich w Persji i Afganistanie. W Teheranie i 
koło Kabulu zbudowane mają być fabryki za­
pałek. Akcja rosyjska skierowana jest spe­
cjalnie przeciwko rozszerzającemu się coraz 
bardziej wpływowi szwedzkiego syndykatu za­
pałek. Rosja spodziewa się, iż te dwie fabryki, 
które zamierza wybudować, zaspokoją więk­
szą część zapotrzebowania obydwu krajów. — 
Stosunki pomiędzy szwedzkim syndykatem za­
pałek a rządem sowietów pozostały narazić 
bez zmiany. 

W notesiku businessmana. 
Łódź, 74 czerwca. 

ZGODA WŚRÓD KUPIECTWA zapanowała 
w Warszawie przy wyborach db izby przemy­
słowo - handlowej. Początkowo zamierzone by­
ły zgłoszenia dwóch list kandydatów: jednej ży­
dowskiej, drugiej chrześcijańskiej. Naskutck po­
rozumienia stowarzyszenia kupców polskich z 
centralnym związkiem kupców ustalono, że do 
kurjj pierwszej będzie zgłoszona tylko jedna li­
sta. Lista ta w połowie obsadzona jest przez 
związek chrześcijański, "w połowie przez żydow­
ski. — Prawdopodobnie także w drugiej kurji 
nastąpi porozumienie. 

O RZEKOMYM KONFLIKCIE MIEDZY DO­
RADCA A RZĄDEM donosiła prasa. Powodem 
tego konfliktu miałyby być rzekomo pożyczki 
inwestycyjne I ich przeznaczenie (w szczególno­
ści kwestja pożyczki łódzkiej). Rząd kategory­
cznie przeczy, aby istotnie powstała jakakol­
wiek sprzeczność poglądów między p. Dcweyem 
a miarodajneml czynnikami polskieml. 

P. DEWEY interesuje sie budownictwem 
mieszkaniowem w miastach. Wczoraj odbył p. 
Dewey półtoragodzinną konferencję w tej spra­
wie z prezydentem stolicy. 

PODWYŻKĘ PŁAC dla robotników budo­
wlanych na Górnym Śląsku zatwierdził mini­
ster pracy i opieki społecznej. 

OĘSTERREICHISCHE KREDITANSTALT li­
kwiduje swe : interesy W lwowskiej „Nafcie". 
Austrjacki zakład kredytowy kontrolował dotąd 
w „Najcic" lwowskiej około 75 procent jej 
akcji. 

KOSZTY ADMINISTRACJI W KASACH 
CHORYCH według obecnie ogłoszonych da­
nych statystycznych wynosiły w roku 1926: w 
województwach centralnych 10.7 proc., wscho­
dnich — 12, 5 proc, zachodnich — 7,ć proc, po­
łudniowych — 10,6 proc. składek. Dla woje­
wództwa łódzkiego cyfra ta wynosi 0 proc. 

Nasze sprawy z Niemcami 
z tytułu odszkodowań nie mogą być zlikwidowane 

ze względu na braki proceduralne. 
W trybunale rozjemczym polsko- nie­

mieckim w Paryżu zapadły świeżo w 
sprawie odszkodowali od Niemiec po­
myślne dla strony .polskiej wyroki. 

Ogółem bytło 15.000 wnfoaków osób 
poszkodowanych. Suma rOzszczeń się­
gała 100.000.000 franków złotych. 

Procedura jest wielce skomplikowa­
na i wymaga postępowania ustnego i pi­
semnego. Trybunałowi' przewodniczy 
przedstawiciel: państwa neutralnego. 
Przy tak uciążliwej procedurze, na 
40.000 spraw wniesionych, trybunał zdo­
łał wydać wyroki w około 200 sprawach. 

Ani jeden wyrok nie został dotych­
czas wykonany, gdyż trybunał nie po­
siada prawa egzekutywy. Unząd agenda, 
istniejący przy trybunale dla wykonywa 
nia wyroków, nie odpowiada potrzebom 
prak tycznym. Trudną sytuację strony 

polskiej pnzy wykonywaniu wyrokrjlw 
trybunału ilustruje następujący przy­
kład. Osta/tnio w sprawie, diodiodizoneó 
indywidualne przez poszkodowane fir­
my polskie z b. Kongresówki: Kowalski 
i Trylskł, Morgenstern i irt. zapadił po­
myślny k!Ha strony polskiej wyrok. Opie­
rając się na konwencji polsko-francuskiej 
z r. 1922, strona polska wystąpią przed 
t. zw. urząd dla majątków 1 udziałów w 
Paryżu (urząd ten likwiduie mionie oby­
wateli rfiemieckicli we, Francji na pokry-
oie szkód) o niewydanie nienicom z sum, 
będących w depozycie urzędu, kwoty 
zasądzonej na rzecz firm polskich. Niem­
cy, zawiadomione o tem. odwołały się 
do sądu departamentu Sekwany o od­
dalenie żądań polskich, jako bczpod-

I stawnych. Rozstrzygn ecie tego sporu 
1 budzi zrozumiałe, zainteresowanie.. 

LEliÓWE KOItCERT SIUfEMlI! 
w 1 1 ! zw êszonej iik islmii In. TEINN RYDERA. D z i S , 

o godz. 8 wiecz » W P R O G R A M I E : Beethovcn, popularna symfonia pastoralna VI-ta, 
utwory Smetany (poemat symfoniczny Moldawa) Mendelsohna, Svendsena 

oraz Bizeta. 

W dniu wczorajszym podaliśmy wia­
domość o otrzymaniu przez łódzkie sto­
warzyszenie kupieckie okólnika Wileń­
skiego związku manufakturzystów o za­
wieszeniu wypłat przez 3 firmy z Wilna 
i okolic. 

Przy podawaniu tej wiadomości zwró 
eiliśniy uwagę na to, iż sam fakt zawie­
szenia wypłat nie upoważnia do przesa­
dzania sprawy odpowiedzialności kre­
dytowej kupiectwa wileńskiego, gdyż 
zorientowanie się w zjawisku możliwe 
jest dopiero „po drobiazgowem zbada­
niu listy „protestantów". 

Zastrzeżenie powyższe okazało się 
uzasadnione, sdyż w istocie rzeczy o-
mawlana lista, zawiera prawie wyłącz­
nie niesumiennych dłużników, rekrutu­
jących się z pośród drobnego kupiectwa 
wileńskiego województwa. Z uwagi na 
to, zawieszenie wypłat przez ten odłam 
handlu włókienniczego nie przedstawia 
żadnego istotnego niebezpieczeństwa 
dla łódzkiego rynku, tem bardziej, że 
na podstawie naszych informacji, powa­
żniejsi odbiorcy z Wilna dobrze wywią­
zują się ze swych zobowiązań. —jr— 

Sytuacja handlowa 
w Łodzi. 

W bieżącym tygodniu sytuacja łódz­
kiego rynku włókienniczego nie uległa 
poprawie. 

Nadal przyczyna tego stanu rzeczy, 
jest utrzymywanie się zmiennych pogód, 
które w żadnej mierze nie usposabiają 
odbiorców do angażowania się w zaku­
pach. Przewidziany przez nas jeszcze 
w ubiegłym tygodniu fakt likwidacji .se­
zonu letniego całkowicie się ziścił, gdyż 
w ostatnich dniach na rynku poraź pier­
wszy zapotrzebowane były już artyku­
ły specyficznie zimowe. Szczególnie 
zaś poszukiwana była „bojka", przy-
czem sprzedaż tego artykułu dokony­
wana jest zarówno z tegorocznej produ­
kcji, jak I z pozostałych zeszłorocznych 
zapasów. Ceny i warunki płatności bez 
zmiany. 

Wywiązywanie się klijenteli z zobo­
wiązali zadawalające. — i — 

G I E Ł D Y . 
URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY WALUTOWEJ 

z dnia 13 czerwca 1928. 
CZEKI: Belgia 124.52, Holandia 359.70, Los* 

dyn 43.512, Nowy Jork 8.90, Paryż 35.03.75, Pra­
ga 26.41.50, Szwajcarja 171.77, Wiedeń 125.37, 
Włochy 4657. 

PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY ZASTAWNE 
Dolarówka 93.25, 94, 5-proc. poż. konw. 67, 

5-proc. poż. konw. kolejowa 62, Pożyczka do­
larowa 87, Pożyczka kolejowa 104, 8-proc. listy 
zast. Banku Gospodarstwa Krajowego 94, 4 I pół 
proc. listy zastawne ziemskie zł. 52.75, 53, 52.50. 
5-proc. listy zastawne m. Warszawy zł. 57.75. 
58.25, 8TPtoc. listy zastawne m. Warszawy xl. 
73.25, 74, 10-f>roc. listy zastawne m. Radomia 79. 

AKCJE. 
Bank Handlowy 117, Bank Polski 195, Bank 

Zachodni 34.50, 34, Bank Zarobkowy 87.50, 
Spicss 16250, Chodorów 180, Firley 69, Wysoka 
195, Węgiel 100, Nobel 31, Modrzelów 48. Pocisk 
10.25, 10, 10.25, Rudzki 4850, Starachowice 60, 
Borkowski 17, 17.25. Haberbusch 246, 252. 

TRANZYT DO PERSJI przez terytorium Z. 
S. S. R. z krajów, z którcmi istnieje stan bez-
traktatowy. ( a więc również z Polską) odby­
wać się będzie mógł tylko na podstawie spe­
cjalnych zezwoleń. 

Zaludnienie Niemiec 
wynosi 63,4 miljona. 

W swem ostatniem sprawoadaniu 
kwartalnem instytut do badania konjunk 
tur podaje liczby, dotyczące ruchu'•lud­
ności i związanych z nim zagadnień go­
spodarczych. M. in. czytamy: Ludność 
w Niemczech w r. 1928 wynosi 63,4 mi l ­
iony; gdyby przyjąć,'że w ciągu 10-ciu 
lat ilość zgonów byłaby w tym samym 
stosunku do ilości urodzin, jak dotych­
czas, to w r. 1938 iudhoś£ Niemiec wy­
nosiłaby 66.6 miljonów. W tym byłoby 
15,9 miłj. osób poniżej 15 lat życia. Prze 
ciętny przyrost ludności w latach 1900-
1910 wynosił po 190 tysięcy. Sprawo­
zdanie podaje również, że skutkiem woj 
ny europejskiej w czasie od 1914 do 
1918 r. spadek wzrostu luduości wy> 
niósł blisko jeden milion. 
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Wielki pożar w Krynicy—wsi. 
Straty wynoszą przeszło 100.000 złotych. 

Krynica. 13 czerwca. 
Nocy dzisiejszej po północy wybuchł 

groźny pożar w Krynicy — w s i 
Skutkiem nieostrożnego obchodzenia 

sie z ogniem zapaliła się stodoła w obej­
ściu bogatego gospodarza liki Petryka. 

Pożar, mimo energicznej akcji ratun­
kowej, rozszerzał się z błyskawiczna 
szybkością. 

Spłonęły doszczętnie dwa gospodar­
stwa liki Petryka i Jana Flgiela, oraz 
ucierpiała bardzo karczma, należąca do 
Balbiny Wasserlauch. 

Wraz z zabudowaniami spłonął in­
wentarz żywy i martwy. 

Straty wy noszą przeszło i 00 tys. zł. 
W czasie akcji ratunkowej silnym 

poparzeniom uległ gospodarz Ilko Pe­
tryk. 

Niemiecka spółka górnośląska 
chce nab\ć 100 tvsiqcy morgów lasu w Małopolsce 

Ĉ IeiJcie 
strojne sukienki 

ubrania z 
delikatnej 

welhy 
pmlf ostrożnie wlweie wystrzegając 

sią barbarzyńskiego tarcia 
JA K zachować estetyczny wygląd sukien, trwałość 

kolorów i wogóle wytworną miękkość tkanin? Tylko 
przez pranie odpowiednim środkiem. Wiadomem jest, 

te po pierwszem praniu zwyczajnem mydłem, w zbyt 
gorącej wodzie, i po prasowaniu nadmiernie gorącem żelaz­
kiem, nadwątlają się materjały, kolory się spierają,—jednem 
i łowom . . . ubrania są zniszczone. 

I Jedyni* umiejętne pranie jest zabezpieczeniem 
od przedwczesnego zniszczenia,—jedynie racjonalne obcho­
dzenie się z ubraniami przy praniu, zachowuje ich estetyczny 
wygląd. Staranne pranie w Lux'ie regeneruje wszystkie 
materjały. 

Prać często ubrania w Lnx*ie 
wyniki są zawsze pomyślne. 
Pozatem, tkaniny któro często 
wchodzą w kontakt z pianą 
Lux'u, robią się odporniejsze 
na zniszczenie.—Przestrogi: nie 
używać gryzącego mydła, zbyt 
gorącej wody,—nie trzeć. Prać 
tylko Lux'em. Na każdej paczce 
znajduje się sposób użycia. 

KADAftMO-
D. ftn-r 

Upnum • borptafM 
•y.lAra>iv%ccg« na 

SuaWt" Sp4IU Akcyjnej, 
i «T*. ,'ocrt» Ofó-H, Wi 
pfUM-M* Ul 

(Upraw ci« • wyiUm. plranfa.) 

Lever Brothers Limited, AngTja, 

Reich i Chmielnicki 
w KALISZU 

zakupi używany, lecz dobrze utrzymany 
silnik elektryczny bocznikowy (Neben-
schlussmotor) na 220 Volt napięcia o mo­
cy 11 kilowatów—15 KM na prąd stały, 

kompletny z rozrusznikiem. 
Oferty skierować pod adresem firmy. 

Katowice, 13 czerwca. 
Nabywcą olbrzymich lasów barona 

Liebiga we Wschodniej Małopolsce jest 
pozornie polskie towarzystwo dla prze­
mysłu drzewnego w Tarnowskich Gó­
rach. 

Polowa akcji tej spółki akcyjnej znaj­
duje się w posiadaniu niemieckiej spółki 
„Godula", druga zaś połowa w rękach 
Oberschlcsische liolzindustrie w Byto­

miu. 
W radzie nadzorczej „Goduli" zasia­

dają dla dekoracji generalny dyrektor 
„Robura" Falter i b. minister Michalski, 
którzy z ramienia tej spółki wchodzą w 
skład zarządu owego towarzystwa. 

Zadaniem ich ma być uzyskanie ze­
zwolenia władz na sprzedaż lasów Lie­
biga, obejmujących około 100 tysięcy 
morgów. 

Duły pokój słone, 
czny z balkonem o 
dwucli łóżkach W 

Eicrwszorzędncj wil-
do odstąpienia od 

1 lipca. Zgłoszenia 
telefoniczne pod 

Nr. 23-76 codzien­
nie od 3 do 6, 16 

Właśc ioeH a Pracowni Gorsetów 

„MAISON CAPRICE" 
z Warszawy , Niecała 10, te l . 188-28 . 

P r a s y l e o h a l a I f e r a i r ; ^ ' ^ 
UWAGA I Pasy zupełnie uszczuplające „Roussel". 

S l S J S A. M A S Z t l O W S l i l E I 
P i o t r k o w s k a 117, t a l . 3 0 - 0 3 . 

iPozost&Je t y l k o 3 dni I 

POSZUKUJEMY 

w śródmieściu o powierzchni od 350 do 
400 mfcr. kw. na parterze nadającego sóę 
na składy i biuro. Oferty prosimy kiero­
wać pod adres f irmy „Pepege", Łódź, 
Narutowicza Nr. 32, pośrednictwo nie 

wyiMuczone. 

Wszelkie INFORMACJE 
w sprawach udziałów naftowych 
„Brutto —Netto" i terenów udziela 

Inżynier Karol FelBrabend, 
dyrektor kopalń w Borysławiu. 

A1I1II Willi 
Nowoczesne urządzenia> meszkaft, ma­
gazynów, projekty mebli, lamp, dekora-
qji okien, plakatów, ogłoszeń, wzorów 

\ t. p. — Porady fachowe. 
STEFANJA KLOZENBERZANKA 

Dypl. absolwentka Wydz. Architektury 
przy Państw. Szkole SztukS Stosowanej 

we Wiedniu. 
Sienkiewicza nr. 3'5. tel. 5-53 od 10—12 

i od 3—5. 
xxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxx» 

Do sprzedania 
łub wydzierżaw :enda szHcbternie na os­
nowy 1 osnowalnię (2 Zettehnaschinen), 
własny kocioł parowy w pełnym ruchu 
na najdogodniejszych warunkach. Ofer­
ty dto adraWstoraoji' „Republiki" sub.: 

,Szricłrteniia"Ł 

Dr. B. Robinson I 
Choroby w e w n e . ł n n t I dz iec i 

przeprowadzi ! się 
na ul. Piotrkowską «Nłr 10 

T e l e f o n 3 1 - 8 6 . 

<K3®e©Q©SCX9©0©O0^^ 

M E B L E 
Artystycznej roboty SYPIALNIE 
STOŁOWE najtaniei sprzedaje 

A. Karkutv

Pll?S!L 
samochód 

6-cio osobowy 
marki fiusfro-Dalmler 171 

160. 
w doskonałym stanie do sprzedania . Dozorc 

przy ul. Piotrkowskiej Nb 90 wskaże, 

OSTRZEŻENIE 
D L A M A L A R Z Y ! 

F rma Bernard Menzeł w Pab­
ianicach podrabia i ajwzedaije od 
dłuższego czasu nasze prawnie 
chronione wzory szablonów. 

Przeciwko tej fermie wnieśliś­
my doniesienie karno, dlatego 
ostrzegamy przed zakupem sza-
blonów w ted f i rn ie. 

WILHELM FLEISSNER 
Schabloneirfabrik 

Selb-Bayern Ascb I I Bdhmefl 
Prze!:Tsitawic;elslwo na Polskę 

Juliusz Terkei Lwów 
Zyblikiewicza 21. 

*.cd 

Biegła stenotyp:stllca w języ­
kach angielskim, francuskim i 
n i e m i e c k i m lub p o l s k i m 

POSZUKIWANA 
ewentualnie na pół dn?a. Oferty, 
sub.: „AgenibuTy" do „RepubMkf 

Dobrze zapłacę 
za ładnie umeblowany pokój w 
centrum m'asta z wciścaem 
wprost od schodów. Oferty 
sub.: „M . B." składać do adm. 

„Republiki". 

CHIROMANTKA 
psycholog 

M-me M A R I E 
Dawnieg Radwańska, obecnie 
SJenlriewicza nr. 67 m. 27, po­
przeczka oficyna, I-sze piętro, 
przyjmuje od godz. 2 do 8 po 

południu. 

POTRZEBNA 
z d o l n a i wykwalifikowana' 

E K S P E D J E N T K A 
do magazynu obuwia 

J. Sandberg, Piotrkowska 165. 

L e t n i s k a 
do wynajęcia tanio, różne loka­
le przy Zgierskim lesie. Miej­
scowość sucha: Wszelkie wy­
gody (pank łazienki, łódki) 20 
inarrat drogi od Zgierza (przy. 
Stanek tramwajowy Ozorków). 
Wiadomość w KARGULCU. 

za Zgierzem. 
R. Reinowski 

Szyk Dz edecy 
poleca eleganckie 
paletka, sukienki, 

ubranka, szpilhoze-
ny oraz bieliznę 

dziecinną. 
Ceny konkurencyjne 

W»raokl dogome 
SzyK Dziecięcy 
Nowo-Cegielniana 5 

DO SPRZEDANIA 
używany 

SAMOCHÓD 
ciężarowy, 2 tonno-

Si"- junto" 
Kilińskiego 210 

Szyk Dz edecy 
poleca eleganckie 
paletka, sukienki, 

ubranka, szpilhoze-
ny oraz bieliznę 

dziecinną. 
Ceny konkurencyjne 

W»raokl dogome 
SzyK Dziecięcy 
Nowo-Cegielniana 5 tiul 

uniwersytetu poszu­
kuje kondycji nawy 
jazd lub na miejscu 
Łaskawe olcriy sub 
„Kondycja" w adm. 
.Republiki". 

M l e i h a n « 
poszukuję 3—4 po­
koje a kuchnią z 
włzelkierai wygoda­
mi w śródmieściu 

niewyzej 11 piętra. 
Odstępne zapłacę. 

Oferty sub. I I . W. 
do adm. .Republiki". 

tiul 
uniwersytetu poszu­
kuje kondycji nawy 
jazd lub na miejscu 
Łaskawe olcriy sub 
„Kondycja" w adm. 
.Republiki". 

I I 3U 2221 
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P r z y m u s o w e 
Wydział Podatkowy Magistratu m. Łodzi niniejszem podaje do wiadomości, że w dniu 26 czerwca r. b. 

między godz. 9-tą rano. a 4-tą popołudniu odbądą sią przymusowe licytacje ruchomości u niżej wymienionych 
osób za niewpłacone podatki: 

1. Gutter S., Północna 6, meble, wyroby wód-
czane. 

2. Grinberg E., Konstantynowska 24, meble. 
3. Lipski M , Zachodnia 23. moble. 
4. Lipman F., Konstantynowska 35, meble. 
5. Poznański S., Cmentarna 3a, otomana. 
6. Rozcnberg I., Zachodnia 17, otomana. 

7. Roman A., Konstantynowska 46, maszyna 
do szycia, zegar. 

8. Tsakumakisowa A.. Zachodnia 16. meble. 
9. Wonsowlcz W , Konstantynowska nr. 46, 

meble. 
10. Zarzewscy, Zachodnia 11. meble. 
11. Wiązowski 13.. Wschodnia 8, meble. 

l l a Oukłerman A* Konstantynowska 30, meble, 
pianino, dochodowy za r. 1924. 

l lb Eichner I , Stary Rynek 11, meble, docho­
dowy 1924 r. . , 

l i c Wróblewska M., Nowomiejska 21, piani­
no, kasa, doch. 1925 r. 

l id Wróblewski M. H., Nowomiejska 21, meble, 
kom. nler. 1925, 1926 i 1927 r. 

l ic Wróblewski M. H., Nowomiejska 21, meble, 
lok. 1927 r. 

l l f Wróblewski M. H., Nowomiejska 21, saaia, 
kom. lok. 1925-6 r. 

l ig Wróblewski M. H., Nowomiejska 21, 100 
kg. czekolady 1 300 kg. syropu, pod. pań­
stwowy nieruch. 1924, 1925, 1926 1 1927 t. 

W dniu 27 czerwca r. b. między godz. 9-tą rano, a 4-tą popołudniu. 
12. 
13. 
14. 
15. 

16. 
17. 
18. 
19. 
20. 
21. 
22. 
23. 
24. 

25. 
26. 
27. 
28. 
29. 
30. 
31. 
32. 
33. 
34. 
35. 
36. 

37. 
38. 
39. 
40. 
41. 
42. 
43. 
44. 
45. 
46. 
47. 
4§. 
49. 
50. 
51. 

Bławat H., Kilińskiego 30, zegar. 
Birencwajg J., Narutowicza 49, biurko. 
Berlin M., Narutowicza 47, lustro. 
Blibaum S., Narutowicza 40, meble, gramo­
fon. 
Bacharjer M.. Narutowicza 38, zegar. 
Białek J.. Żeromskiego 39, meble. 
Birencwajg J., Narutowicza 49, szafa. 
Braun I., Wschodnia 55, meble. 
Beresz Zajdel, Wschodnia 45, szafa. 
Czudnowski A., Wschodnia 32, meble. 
Cygler A., Narutowicza 56, kredens, 
„bzian" Sp. Akc, Kilińskiego 169. 
Dziadek L)., Kilińskiego 77, meble, maszy­
na do szycia. 
Dimentstein E., Kilińskiego 46, szafa. 
Dobrecki J., Żeromskiego 54, kredens. 
Ernest Moszck, Cegiclniana 29, kredens. 
Fuk-S I., Zakątna 57, meble, waga. 
Frydrych N e Narutowicza 5, bufet, waga. 
Frenkel B., Narutowicza 56, zegar. 
Filipowski M., Narutowicza 39, biurko. 
Fajnmescu I., Narutowicza 36, kredens. 
Fuks 1., Zakatna 57, maszyna do pisania. 
Frydwald R-, Żeromskiego 25, meble. 
Garclik J.. Moniuszki 11. zegar. 
Goldbcrg B„ Narutowicza 5, meble, żyran­
dol. 
Ucldblum N., Narutowicza 47, kredens. 
Goldman J., Żeromskiego 54, meble. 
Glicensztajn C , Narutowicza 9, meble. 
Mendelcs D., Kilińskiego 44, zegar. 
Handclsman .1., Narutowicza 19, meble. 
Handclman J„ Narutowicza 25, zegar. 
Kawałek L., Sienkiewicza 13, obuwie. 
Krojcman A., Ccgielniana 49, meble. 
Kon M., Narutowicza 4, 2 szt. towaru. 
Kenig E., Narutowicza 4, meble. 

Kaczmarek M., Narutowicza 7, szafa. 
Kon A-, Narutowicza 22, meble. ^ 
Kronenberg L., Narutowicza 31, meble. 
Kowalczyńsk) A., Narutowicza 31, meble 
Kawałek L., Sienkiewicza 13, obuwie. 

52. 
53. 
54. 

55. 
56. 
57. 
58. 

59. 
60. 
61. 
62. 
63. 
64. 

65. 
66. 
67. 
68. 
69. 
70. 
71. 
72. 
73. 
74. 
75. 

76. 
77 
78. 

79. 
80. 
81. 
82. 
83. 

84. 

85. 
86. 
87, 
88. 

Koprowski S., Traugutta 12, kredens. 
Kaczmarek L., Wschodnia 38, meble. 
Lewinson JVL Narutowicza 3J, 90 but. wo­
dy kolońskiej. 
Michalski W„ Narutowicza 10, 10 stolików. 
Majranc H., Narutowicza 22, meble. 
Murzyński E , Narutowicza 24, meble. 
Mendelson L. 1 S-ka, Wschodnia 76, kasa 
ogniotrwała. 
Michalski W.. Narutowicza 10, 8 stolików. 
Margulis D„ Skwerowa 13, biurko. 
Berek Nuta, Kilińskiego 42, meble. 
Ostrowski M., Narutowicza 22, meble. 
Oppcnheim, Zachodnia 70, warsztat tkacki. 
Pokorowski R, Narutowicza 3, towaTy ko­
lonialne. 
Praszkier Ch., Narutowicza 47, pianino. 
Prywiu T., Narutowicza 39, zegar. 
Ptasznik J., Narutowicza 36, meble. 
Pines I., Wschodnia 23, meble. 
Rozenwald R., Kilińskiego 34, tremo. 
Rozebaum I , Kilińskiego 41, meble. 
Rozenstrauch D.. Kilińskiego 44, pianino. 
Rozenblat M., Narutowicza 56, meble. 
Rozenblat A., Narutowicza 30, meble. 
Rublnowicz B., Piramowicza 11, meble. 
Rozcnblum S., Narutowicza 9, 15 but. li­
kieru. 

Rozeblum L., Wschodnia 69, meble. 
ŚwiętarskI A., Narutowicza 7, otomana. 
Szplgielman A., Narutowicza 9, 15 sztuk 
koszul. 
Szpiro S., Narutowicza 56, meble. 
Szefnerowa F., Narutowicza 49, szafa. 
Szwcdzinicwioz G , Narutowicza 39, meble. 
Strykowska Ł., Piramowicza 11, meble. 
Szlezyngcr M - Piramowicza nr. 8, radjo-
aparat. 
Wiener S., Sienkiewicza 2, meble, maszyna 
do szycia. 
Wincygster C , Kilińskiego 40, szafa. 
Swiatfowskl S., Kilińskiogo 47, biurko. 
Wajnert L., Nawrot la, obuwie. 
Wysocki M., Wschodnia 57, meble. 

89. Worobejczyk R, Kilińskiego 41. meble. 
90. Weiskohl B., Kilińskiego 47. meble. 
91. Wiśniewski B, Narutowicza 1, pianino. 
92. Warhaft B., Narutowicza 3, meble. 
93. Wiener S., Narutowicza 19, 7 stolików. 
94. Waldman Ch., Narutowicza 50, meble. 
95. Wegmajster N- Narutowicza 49, meble. 
96. Werdygier H„ Narutowicza 36, biurko. 
97. Welnicki J., Narutowicza 12, meble. 
98. Ziembiński D.. Narutowicza 24. meble. 
99. Birencwajg TL, Wschodnia 37, meble. 

100. Chabański S., Al. I Maja 35, meble. 
101. Bornstein N., Gdańska 40, zegar. 
102. Brzeziński A., Lipowa 20, zegar. 
103. Biterman A , Zakątna 61, meble. 
104. Borowicz H„ Andrzeja 1. 
105. Berger Ch., Zielony Rynek 6, meble. 
106. Berger Ch., Zielony Rynek 6. meble. 
107. Birencwajg J., Narutowicza 49, meble. 
108. Cedcrbaum I., Wschodnia 65, meble. 
109. Dudelczyk M„ Zielona 48, meble. 
110. Dobkin A., Żeromskiego 39, meble. 
111. Dawidowicz P„ Zachodnia 30, meble, pia­

nino. 
112. Dobrecki J., Żeromskiego 54, meble. 
113. Falcman B., Zielona 65, meble. 
114. Fuks J., Lipowa 45. meble. 
115. Fiszer D., Cegielniana 26, meble, iyrandol. 
117. Ferster H., Wschodnia 74, meble. 
118. FTankental D., Kilińskiego 40, meble. 
119. Falk 1 , Al. I Maja 21, meble. 
120. Fuks J., Lipowa 45, kredens. 
121. Frajllch B., Al. Kościuszki 26, meble, pa-

tefon. 
122. Goldenberg R.. Zielona 57. meble. 
123. Groskopf Ch., Lipowa 27, meble. 
124. Ginsberg A., N.-Cegielniana 27, meble. 
125. Goldwaser S„ Cegielniana 46, meble, rower 
127. Grosman W„ Narutowicza 4, meble. 
128. Gelassen I., eŻromskietco 75, tłocznia. 
129. Janowski I.. Gdańska 37, meble. 
130. ioskowicz S.. Zachodnia 68. meble. 
131. Kalmanowlcz S„ Cegielniana 25, maszyna 

szteperska. 

134. Knaster 1 , Cc«ielnlana 41, 5 kg. czekolady. 
135. Krempf K., Gdańska 63, biurko. 
136. Kaufman O., Narutowicza 39, zegar. 
137. Lwów J., Piotrkowska 55, meble. 
139. Lipszyc S., Żeromskiego 95, meblfc 
140. Lewkowicz R., Gdańska 31, meble. 
141. Markusfeld W., Cegielniana 114, szaf* 
142. Malarów M , Cegielniana 40, maszyn* da 

szyda, fortepian. 
143. Orbacli J-, Cegielniana 43, meble. 
144. Perle M., Ogrodowa 48, meble. 
145. Panicz S , Lipowa 57, meble. 
146. Parzenczewskj A* Lipowa 56, pianino, me­

ble. 
147. Padowicz N , Sienkiewicza 6, kredens. 
148. Rotberg S., Wschodnia 74, moble, patefojŁ 
149. Rozensteln M., Zielona 17, pianino. 
150. SI er M., Wólczańska 4, meble. 
151. Stein H., Leszno 43, kasa. 
152. Stein I i . , Leszno 41, maszyna do pisania. 
153. „Siemens" Sp. Akc, Piotrkowska 96, ma­

szyna do pisania. *• 
154. Szwarc Ch., Wólczańska 61, meble. 
155. Szydłowski H., Cegielniana 36, 10 szt. Uk 

waru. 
156. Unlkowski Sz, Al. I Maja 25, meble. 
157. Ulricha M., Piotrkowska 97, kasa ognia* 

trwała, stoliki, krzesła. 
158. Widawski Ch.. Cegielniana 4, meble. 
159. Windman IL, Kilińskiego 87, meble. 
160. Wcinberg F , Cegielniana 9, meble. 
161. WMczyk O-, Cegielniana 8, kasa ognlotrwa* 

ła, meble. 
162. Zelmanowicz M H Piramowicza 12, kredens. 
162a Brossler Ch-, Nowomiejska 27, maszyna do 

szycia, meble. pod. kom. lokalowy za 1926 
162b Kaptan Ch;, Gdańska 25, meble, pod. państ. 

lokalowy za r. 1926. 
162c Piotrowicz St„ Piotrkowska 127, wódki I 

162d 

162e 

wina, doch. za r. 1925. 
Szyper M.. Zielona 17, 
doch. za r. 1925. 

pianino i meble, 

Wojdyslawskl Abr., N.-Cegtelnlana 41, mty 
ble, doch. za r. 1924. 

W dniu 28 czerwca r. b. między godz. 9-tą rano, a 4-tą popołudniu. 
163. 
165. 
166. 
167. 
168. 
169. 
170. 
171. 

172. 
173. 
174. 
175. 

Auerbach S.. Piotrkowska 109, kredens. 
Birgel Cz., Podleśna 4, meble. 
Blongrind P., Przejazd 14, meble, pianino. 
Biegański, Kopernika 12, kredens. 
Chądzyński K- Główna 51, pianino. 
Ciesielski M., Piotrkowska 109, kredens. 
Frenkel H., Przejazd 50. meble. 
Feldbril D., Piotrkowska 167, 100 kg. pa­
sów skórzanych. 
Oaslorowskl K., NawTot 14, obuwie. 
Górski W., Sienkiewicza 31, obuwie. 
Galuslńskl K., Kopernika 46, fortepian, 
liagendorf J., Piotrkowska 109, meble. 

176. Lunlakowa O., Przejazd 2, meble. 
177. Ramlsz P., Piotrkowska 121, maszjTia do 

pisania, kasa ogniotrwała. 
178. Ramisz A., Piotrkowska 121, meble. 
180. Reichsteln M., Przejazd 36, meble. 
181. Stybbe J., Żeromskiego 75, meble. , 
182. Taszycki A., Przejazd 55, biurko. 
183. Trzciński S., Olńwna 69, obuwie. 
184. Wutke A., Piotrkowska 157, 150 szt. chu­

stek. 
186. Zapp E, O. i A., Juljusza 18, urządzenie, 

biurka. 

187. Busiakicwicz St., Główna 40, meble. 
188. Bekler A., Piotrkowska 111, meble. 
189. Bromberg J., Piotrkowska 152, meble. 
190. Dobrzynlak J., Sz. Pabjarricka 28, 9 worki 

mąki. 
191. GerszonowskI P., Przejazd 40, pianino. 
192. Haman R., Nawrot 30, krosno. 
193. Kasman A., Piotrkowska 149, biurko. 
194. Krumholc M., Piotrkowska 145, szafa. 
195. Kasman A., Piotrkowska 149, meble. 
196. Landau J., Nawrot 8, meble. 
198. Lipski H., Przejazd 30, zegar. 

199. Lipszyc I., Piotrkowska 142, meblt. 
200. Markus .1., EwangleHcka 7, kredens. 
201. Mordkiewicz A., Piotrkowska 109, maszyna 

do szycia, zegar. 
202. Miller F., Przejazd 2, meble. > 
203. Pietrzak S., Nawrot 8, meble. 
204. Rozonblum Ch., Podleśna 10, meble. 
205. Rydzyński M., Piotrkowska 156, obuwie. 
206. Sikorski F., Sosnowa 7, meble. 
207. Szałdajcwskl D., Główną 42, 150 kg. mydła. 

pensjonat d l a dzieci iITwOJ KDHKUREHT 
cieszy się wśększem p o w o d z e n i e m 

ponieważ reklamuje sią TYLKO ~ ^ P f i 
za pośrednictwem pierwszego w Polsce 

B i u r a I n f o r m a c j i P r a s o w y c h 
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W Pooien u pod Rogowem 
(15 minut drogi od stacji kolejowej) 

pod kierunkiem 

Jadwigi Kojrańskiej 
i Felicji Kędrzyny 

zostaje otwarty z dniem 1 czerwca r b 
Bli'Szvch inf rmacj' udziela p. K jrańsk • 
ul. Zawadzka 35 II p. front. 
te ef n 50 86 od gidzny 11 ej do l e j 

w południe 

B P B1P i i DI.PI0T 

Choroby skórne 
i weneryczne 

Przyimuje od 9—11 

PiuliloiSa SO 

TELEFON 28-61 
03CXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXX7CXXXX» 

Wojażer 
na pensje i prowizje potrzebny do fabryki 
pończoch, u yma ania: 1) Po • a ne referencje, 
2) Znajo' ość banży pończoszniczej, 3) Kaucja 
zł. 5 000 w gotówce lub wartościowych papierach 
Oferty pod. .S. S." do biura ogłoszeń S. Fuchs, 
tódź, Piotrkowska 50. 

ZAKOPANE 
P e n s j o n a t „Radjon" 
Ch łub Askiego, Zarząd Serenb um?, 
poleca słoneczne duże pokoje. Wykwintna kuchnia 

warszawska. Na czerwiec ceny niskie. 

KOMUNIKATY, REKLAMY, OGŁOSZENIA 
DO WSZYSIKICH GAZET. 

T O W A R Z Y S T W O A K C Y J N E 
POSZUKUJE W CELU KUPNA 

większej fabryki chemicznej 
(ewentunlnie nieczynnej) na terenie Polski. Tylko duie objekty z bocznicą ko­
lejową będą brane pod uwagę. — Szczegółowe oferty sub „KAPITAŁ 3" 

do Biura Ogłoszeń S. FUCHS, Łódź, Piotrkowska 50. 

• ZAWIADOMIENIE . 
Niniejszym zawiadamiamy Sz. KHjentelę, że z dn 12 b. m, 

Spółka Z a k ł a d u Fryz je rsk iego 
pr/y ul. I iolrkowskiej 25 (w podwórzu) 
Z O S T A Ł A R O Z W I Ą Z A N A . 

P°. Józef I Leokadja Pod*tawc«yńscy wystąpili 
i pracują tymczasowo przy ul. Radwańskiej 2 (róg Piotrk.) 

Dyplomowa y Iryiier fl:mskl 

H E N R Y K 
poleca słe u MARJrtNft 

P i o t r k o w s k a 124 , t e l . 1 3 - 0 8 

ekarzOentysta 
ZOFJA 

r WARSZAwT 
przyjmują: 

KIliAsttlego 113. 
Nawrot 41, telefon 

Nr. 48-27) 
od 6. 1 0 - 1 ' / , i od 

4—7 wiecz. 
Resekcje, Replau -
łacje, Leczenie dzią 
set i zębów i t,p 

Wiodą czynna. 

Szpulmaszyna 
do wyrobów trykotowych poszu­

kiwana. 
Telefon 55-75.'' 

Wełniarze i pośrednicy! 
Kupię grubą wełnę w cenie 50— 
60 — 70 centów „Kuhhanre*4 i 

białe szmaty za gotówkę . 
Oierty z próbami do adrntnistra* 
cji pod „Fabrykant". 

Lekarz - dentysta 

I. 
przyjmuie w lecz­
nicy pisy ul. Piotr 

kowskiel 294 
codziennie od godz 

2—7 wleci 

przyjmie dodatkowo artykuły 
galanteryjno - konfekcyjne na 

prowizję. 

Własne auto. 
Wyrobiona klijentela. 

Referencje pierwszorzędne. 
Teren b. Kongresówka. 

Oierty sub „Wojażer" do adm. 
pisma. 



• • • • M M 

1928 NŚT63 

c a f e r e s t a u r a n t i \zzz^zzrs&TZŚHlADAHIADBlftDY-KOLftCJS 
CEN1KAL SZYBKA USŁUGA I 

Codziennie 
od g 8 w 

Kuchn ia I b u f e t p o d k l e r w y k w a l l f . ż y d s i l g a s t r o n o m i c z n y c h 
POTRAWY OBFITE i SMACZNE I 

pod kier. p^ P. Mocmaaa || W n iedz ie le Jj[QPBJC£Rf KONCERT Woltfowicza. i ś w i ę t a 

SZYBKA USŁUGA 
PODCZAS 
OBIA U. 

PIOTRKOWSKA 4 8 TEL. 62-11. UWAGA: Przyjmuje się zamówienia na śluby, bankiety, rauty i gratulacje! Gabiuet dla grup. 

ipny&wy malarskie 

M i l l e r ; ^ 

L E C Z N I C A 
lekarzy specjalistów I gabinet denty­

styczny przy Górnym Rynku 
Piotrkowska 294. tel. 22-89 

(przy przystanku tramw. pabianic­
kich) przyjmuje chorych w choro­
bach Wbzystklcli specjalności od g. 
Id rano do 7-cj po pol. Szczepienie 
ospy, analizy (moczu, kału, krwi, 

plwocin etc.) operacje, opatrunki. 

Porada 3 złote 
Wizyty na mlesde. 

Zabiegi 1 operacje od umowy. Kąpiele 
świetlne. Naświetlania lampą kwar­
cową Roentgen, Elektryzacja. Zęby 
sztuczne, korony złote, platynowe 

i mosty. 
W niedziele I święta do godz. 2 po p. 

POTi WJEMIŁĄWOŃ 
zRĄKNÓGiPACH 

USUWA ZNANY i NIEZASTĄPIONY 

#\suDuRYN 
J | jĘ̂ ^̂ â W, FłismChf*iu;KO [iiłłiAdufiCjifA 

Soli i chleba narówni 
z losem „Lkhtensteina" 

potrzeba!!! 
L o s y n Polskie] Loterii Państwowe! 

w pozostałej niewielkiej ilości są już do nabycia 
w jedynej, największej, najstarszej i najszczęśliwszej 

kolekturze w Polsce 

E. LICHTEKSTEIH 
Egaystu iąee l o d i835 r o k u . 

Warszawa, Centrala kolektury, Marszałowska 146 

Łódź, Piotrkowska 72 
w gmachu Grand Hotelu 

Ciągnienie rozpoczyna się 14 czerwca i trwać będzie 
5 miesięcy, t j . do dnia 13 Października r.b. 

główna » } f j n a n n g l główna 
wygrana M« 1 UUellUU wygrana 

Ogólna suma wygranych około 24 miljonów, 
Cu d r u g i loa w y g r y w a l i 

Cena k l . : iw* a t . i o i — n ^ z i . o)r-ii/i » t . 4 o | 
U s z c z ę ś l i w i l i ś m y Juz tys iąca rodc ln l l 

Graczom naszym za kupione i wygrane u nas losy wypłaciliśmy Jut 
Kilkadzies»ąt mi l jonów z ło tych! 

Również Losy 1 2 P i e n i ę ż n e ! P a ń s t w o w e | L o t e r i i na Cele Do­
broczynne tą leszcze do nabycia. 

Cena losów: l/ l zt. 8.—1/2 losu zł, 4.— 
Główna wygrana 50.000 główna wygrana. 

Ogólna suma wygranych 200.000 zł. 
Łaskawe zlecenia prowincji załatwiamy odwrotną pocztą szybko 7 punktu­

alnie. Konlo P. K. O. dla Warszawy 9374. Konto P.K.O. dla Łodzi 64209. 

HELLER 
Choroby s k ó r n a 
I w e n e r y c z n e 
Nawrot 2 

do 10 r. 1—2 i 5 - 8 
dla pań spec. od 

5 6 
dla niezamożnych 

ceny l e c z n i c 

Dr. 

i PIK 
57 i i 

Tel ełon 23-77. 
PARTER 

Chor. n e r w o w e 
i w e w n ę t r z n e 

Psychiczne leczenie 
cieroien duchowo 

nerwowych, 
Przyimuie ud 12—1 
5 - ' dli niezamoż­
nych ceny lecznic 

Dr m e d . 

SI. Bill 
Moniuszki 11, 

telefon 63-22. 
Choroby skórne 

i weneryczne elek-
troterapla. 

Przyjmuje od 8—1 
i od 5—8 wiecz. 

Sprzedam piwiarnię 
z powodu choro­

by .Żeromskiego 3-

kazyjnie powóz 
do sprzedania w 

dobrym stanie, na 
gumach. Wiadomość 
u rządcy domu Po­
morska 40. 15 

a Wypłafęl Apa­
szki, szaliki jed­

wabne ręczno-ma-
lowane. Torebki. Bo 
lerka. Swetry. Rę­
kawiczki. Parasolki. 
Skarpelki, Walizki. 
Pledy. Teczki. Poń­
czochy. Poleca Le­
on Rubaszkin. Ki­
lińskiego 44. 29 

umeblowany 
BT oddam Kilińskie­
go 48 m. 13. 

C 1^. ..AP.KOWALSKI" 

Instytut de fieaute 
ANNA R Y D E L 

Diplotnee de I"Universite de Bcautć Paris 
C e g l e l n l a n a 1 9 , m. 8 Te l . 6 9 * 9 2 
pielęgnacja skóry i włosów. Specjalne 
masaże twarzy I dała.- Masaże odtłu­
szczające. Usuwanie zmarszczek, broda-
wek. piegów, wągrów i innych defektów 
Dery. Usuwanie włosów e l e k t r o l i z ą , 
tlektroterapja .Soluz" Przyjmuje d o 

i O — 8 w l e c ą . 

DESSINATOR 
as Slreichgamy i Kamgarny. absolwent 
s przed wojny ces. król. .Staatsgewerbc-
schule" w Bielsku, z długoletnią prak 

tyką. obecnie na posadzie. 

pragnie zmienić taftową 
c-d dnia 13 sierpnia b. r. — Oferty tub 
„Lediger Textilfachmann" do Republiki. 

1 
śfl 

Kasy, 
Sopol 

J 

Wolne 
miasto GdańsK 

Przez cały 
otwarte 

Houlette 
Saccara Cercie 

prive 
tojełmacjes W a r a n a t d . 157-31. 

również Kasyno Sopoty. 

Hotel-Kasyno 
Nowoczesny nowowybudowany hotel. 
Piękne położenie z widokiem na morze. 

Ostatni komfort. Cieple kąpleje morskie. 
Międzynarodowa kuchnia. 

! 
p. Tomaazów-Mazowiecki 

smaczna i ob­
fita kuchnia. PENSJONAT 

Ceny umiarkowane. — Zgłoszenia na 
miejscu lub Przejazd 40 m. 3, od 4—7. 

Mielski Kinematograf Oświatowy 
Dla dorosłych! — Dziś i dni nasi 

Dramat os tle Rewolucji Francuskie) 

•J larsyl ianKa* 
Dla młodzieży! 

BI^ŁY KIEŁ 
Dramat w 8 alei Nad program? 

Dr. B. D0NCH1N 
Specja l is ta chorób oesu 

p o w r ó c i ! d o k ra ju 
przyjmuje poniedziałki, wtorki, środy 
i czwartki od 10—1 i od 4—7 po pol 
U l . M o n i U S Z k i 1. Telefon 9-97 

K.SIG4LINY 
WYPIĆ MOŻNA 

N A M I E J S C U , 

DOSTAWA DO Dor-nj 
^NAŻĄBANU 

arlefon szafkowy 
szwajcarski werk 

w nowym stanie ta­
nio sprzedam. An­
drzeja 47 I I p. m. 6 

17 

iurową posadę 
otrzymać może 

łatwo, kto Kompas 
Podatków zbiór Mo 
ris nabędzie. Pro­
spekt 11 bezpłatnie 
za nadesłaniem 10 
groszy. A. Szwalbe 
Poznań. Polna 13. . 3 0 

Odpowiednia ku 
charka z dobre-

mi świadectwami po 
szukuje posady* 

Zgłaszać się ulica 
Skwerowa Nr. 18 

m. 17. 14 

H s a S a a s a ^ B 
Mftozmaite H 

S H N I «urs 
go 

Filet rcczne-
10 zL Wy­

uczam haftów ma­
szynowych i ręcz­
nych, loledo, aplika 
cjc. wenecką robo­
tę, Kaufmanowa Pio 
trkowska 18 I podw. 
pr. oficyna. 14 

Zapoznam młodą 
ładną, przystojną 

niezależną osobę 
w celu towarzyskim 
i konwersacji obcych 
języków Zgłoszenia 
pod ..Towkon" do 
..Republiki". 

tiklep galanteryjny 
SB blisko Piotrkow­
skiej do oddania. 
Oferty do .Republł 
ki" pod „L". 

Dr. m e d . 

bubiez 
C e a i e l n i a n n 4 3 

T e l . 4 1 - 3 2 . 
Specjalista chorób 
skórnych, wenerycz­
nych i moczoptcio 
wych. Naświetlanie 

lampą kwarcową. 
Przyjmuje od 

g.8 do 10 rano 
od 5—8 w. 

Dla pań od 3—5 
oddzielna po czekał 

nia. 

o sprzedania dom 
drewniany, 11 

mieszkań. 2 wolne 
oraz sklep za 16.000 
zŁ Bałuty Zawiszy 
39 u gospodarza. 17 

iuralistka- buchał-' 
terka bardzo dziel 

na na poważnem sta 
nowisku. zmieni po­
sadę. Łask. oŁ sub. 
.Dzielna", 15 P haskiel Dawid 

|U Abramowicz zga 

gdolny. uczeń 8-ej J ^ P I ^ S 14 kl. niemieckiego 35 
gimnazjum poszukuj ' 

t z i r i i Ł ^ K ^ ^ t a 
czas wakacji na wy|"» książeczkę wo-
jazd. Oferly do .Re sitową wyd. P.K.U. 

R, A Ł." Kalisz. 14 
17 

Sa 

publiki" 

B 

kazyjnie palto fu­
trzane do sprze 

dania u p. Wróble­
wskiego Wólczań­
ska 43. 

Do odstąpienia: 
kal handlowy 

Dr. med. 

BRAUN 
Południowa Nfc 23 

tel 40-26 
Specjalista chorób 
skórnych 1 wene-
ycznych leczenie 
swiattem, (Lamps 

kwarcowa 
pizyjmuje od 9—11 
rano 1 od 5—8 pp, 
O . l l . U T L t J O O m 

lo-
z 

mieszkbniem w cen 
trum miasta w naj-
ruchliwszym pun­
kcie, nadający się 

na każdy interes 
ewent. przyjmie spól 
nika z odpowiednim 

kapitałem. Biuro 
Fortuna" Łódź Ka 

rola 18 tel. 62-10. 

Filipowiczówna 
la zgubiła kwil 

go chłopca na kaucyjny « Elekro-
wyjazd poszukiwa-|wni na zł. 60 Piotr 
na, Wymagane wła-kowska 58. 
danie językiem nie- 1 «« 
mieckim. Zgłoszenia [Waginął weksel na 
do administracji pod « l sumę 200 zł. Dą 
.Bona 13628". 16 ta wystawienia 5-go 
" " 1 czerwca 1928 płat-

otrzebny chłopiec n Y 2 3 listopada 1928 
posyłki Radio- Wystawca Inz Minc 

' Piotrków- n a zlecenie W, Storą 
ji S-ka. Weksel po. 
'wyłtTy unieważniam 
(Wolf Stern Kilin-

P 
• na 
Splendid 
tka 61 
potrzebny subjekt skiego Nr. 50. 

fryzjerski Sienkie 
wicza 10. 

ARUrosv/CZA(Z>TJ££J*A) 6. TEL. fi/r 

Radioieitinlczne warsztaty 
pr^yimą praktykant!) w wieku lal 
16—18 z wykształceń em szkoły' 
p wszechnej Zgłoszenia w kan-
t rze Ł. F. R. Kilińskiego 134| 

od 9—10 r«mo. 

Letnisko 
G Ł O W N O N O W Y O T W O C K 

są mieszkania do wynajęcia w lesie so­
snowym. Informacji udziela Cegielniana 

19 miesk. 6, Telefon 37-17. 

DoUtór 
Klinger 
C l o r o b y w e n ę * 
rycsrte , s k ó r n e 

• w ł o s ó w 
l e c z e n i e t a m p ą 

fcWi arc. 
Andrzeja Nr. 2 

TeL 32-2& 
God iny przyjęć: 

od 1,30-2.30 dla Pań 
od 6—8 dla Fanów 
W niedziele 1 swię 

•..< 10 — U 
••Owwdeooeee 

0 wynajęcia dwa 
1 frontowe pokoje 

skromnie umeblowa 
ne. Andrzeja Nr. 43 
m. 13, tel. 64-21.31 

Odnajmę umeblowa 
ny pokój *.erom 

skiego 46 m. 34 od 
godz. 1—4. 14 

Sublokator przyj­
mie do siebie so­

lidnego młodzieńca. 
Warunki drgodne. 
Oferty sub S. S. 

tanina Chajdukzgs 
I * biła dowód oso-1 

Zdolna manicurzy- bisty wydany w Łc-
stka potrzebna dzi oraz legitymacją 

zaraz, zakład łry-P.U.P.P. za Nr. 5849 
zjerski Południowa 3| • 

potrzebne dobre co'QEZLDTET6SQWQLQ 1 
Krowaczki na czar- „ p„__ 
ny towar, pakarka i $ 3 ^ ™ R eP«-
rendermachery na ! b ł l k } ' . Nap.sz im„ 

rundmaszyny. nazw.sko-m.esKjc u-
Zgłosić się w fabry'rodasms. otrzym 
ce uL Ceglebianad«mo broszurę. 
96. 1 6 kreślenie ' 

potn 

rodzenia, otrzymasz 
o-

charakte. 
ni, zdolności, prze­
znaczenia. Poznasz 
kim jesteś, kim byś 
możesz Adresuj Wał 

szawa. Redakcja 

Poszukuje pokoju 
umeblowanego z 

wejściem z klatki 
schodowej Zgłosze­
nia sub .Cisza". 

HlESZKAtllE 
2 poHojowe 

kuchnia, łazienka, 
gaz. elektryczność, 
w śródmieściu od­
dam na letnie mie­
siące małżeństwu 

lub pojedynczym o-
sobom. Zgłoszenia 
sub .32/21" do adm. 
„Republiki". 30 

ft ieszkanie z 3-ch 
i'1 lub 4-ch pokoi 
i kuchni na pierw-
szem lub drugiein 
piętrze, iront poszu 
kiwane. Może być 
w okolicach lub na 
Górnym Rynku. Of. 
do „Republiki" sub 
.Lekarz-dtntysla". 

Pokój umeblowany 
z niekrępującym 

wejściem odnn^ę 
Południowa 36 mie 
szkania 4. 

•ó»óóó»»»»»» 

Poszukuje pokoju 
umeblowanego 

wprosi ze schodów 
Oferly pod „F. M." 

- podręczna 1 ucze 
nica do krawleczy-1 
zny. Dunajska Skła-' 
dowa 32. 15 „Wiedza Tajemna' 

' • • (Skrzynka pocztowi 

Potrzebna pomocni' 5 '! Załączyć niniej-
ca do pracowni n t Roszenie Zna-

haftu Goldkranc Pio c z e ' c pocztowy na 
trkowska 59. 16| przesyłkę. 

P otrzebny pracow­
nik do zakładu 

Lyzjerskiego Nowo-
Zarzewska 36. 15 

Okazi?.!! 

we wszysąkich ga­
tunkach i kolorach, 

Natanicj nabyć 
można 

Student udziela Ie 
kcyj w zakresie poprz 

72 
gimnazjum. Postępy od 
zapewnione. Kon-j 
stantynowska 15, 

m. 31, 16| 

oi. I I piętro 
1 0 - 1 i i 3 - 7 . 

fttudent wyższego 
& semestru udziela 
lekcji i korepetycji, 
Zapóinionym meto­
dą skróconą. Przy­
gotowuje do egza-
m nów. Gdańska 23 Oferty pod „Pora­
ni. 2. łront 1 piętro. w a n " 0 0 „Republiki" 

16 jyjMta., tiWf' • 

duiy ładny 

« « wszystkimi dodatkami wynosi w Łodzi 
cl 450, za odnoszenie do domu 40 er.; 1 prze­

syłką poczt w krain zł 5-20. saerasie« zL 7 

#iutairitł=-
Mmu\ liiiiiilU' 

jezpreM'* I ..Republiką** wraz s odnoszeniem I sloty ca. 

ZWYCZAJNE: 8 tt. za wiersz milimetr, (na stronie 10 szpaltl. W TKSCIE: 40 %t 
ta wiersz mil. (na stt 4 szpalty NKKROl-OGI I NADESŁANE 30 er za wiersz mł , 
na su. 4 szc)- Zaręcz. I zaślub, po cktcie IC zl. Zatnic'vowe o 50 pr. l i n o UW i* 

I r o i e i Zz terminowy drak ogłoszeń adm. nic o apowkuta. Drobne 10 er. Poszuk pracy 5 zr- Nafuralctsse 50 er. 
Ogłoszenia: 

V ł it£iiBtiiffnfL. P t ł ? n ^
l ł t

* " aa. a o n . «Mla. ^ u i o i w a i u i M i j&» 


